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Kraków, 15 lipca. 
Gdy czytamy wczorajszy artykul wstępny 
„Kurjera Porannego“ — naczelnego organu le 
wicy polskiej, — ogarnia nas zdumienie. Pa- 
w na naglówek gazety: czy nie jest to 
zypadkiem jakiś inny Kurjer, np. „Kurjer 
Poznański“? Nie, prawdziwy „Kurjer Poran- 
ny“ z tradycyjnym, tasiemcowym arlykulem 
wstępnym p. Erenberga, A może to jakiś stary 
numer, z przed kilku miesięcy, z epoki rzą- 
dów Grabskiego, czy Chjeno-Piasta? Nie, wyra 
żna data: środa, 14 lipca 1926. A więc skądze 
do kaduka — wolamy — wstęp tego rodzaju: 
„Organ Prezydjum Rady Ministrów jest za- 
chwycony zwycięstwem rządu w komisji kon- 
stytucyjnej Sejmu i wpada w histeryczny 
gniew itd*?1., Czyli — że „Kurjer Poranny” nie 
jest już więcej organem Prezydjum Rady Mi 
nistrów... Naczelny organ lewicy polskiej — 
w sposób ostry, jadowity i uszczypliwy —. po- 
lemizuje z organem rządu... Tego rządu, który 
powstał 15 maja, jako rezultat zwycięstwa = 
lewicy.. 
Doszło więc już do zupełni: otwartego zer- 
wania lewicy z rzędem. Niektórzy przypu- 
szczają, że dzisiaj, wraz z wejściem rządowe- 
go projektu zmiany konstytucji pod obrady 
pełnego Sejmu, karta się odwróci, a rząd zaj- 
mie stanowisko bardziej zorjentowane na le- 
iwo. Nadzieje te wydają się jednak dość plon- 
nemi. Coraz wyraźniej okazuje się, iż rząd — 
-zupełnie niezależnie od lewicy, czy prawicy — 
zdąża do „rozszerzenia wladzy wykonawczej i 
ograniczenia wszechwładziwa sejmu i partyj 
politycznych* — jak wyraża się odczwa orga- 
nizującego się właśnie Związku Naprawy Jize 
czypospolitej w Poznaniu. „Społeczeństwo zą- 
da również — powiada wspomnianą odezwa o 
jedno zdanie dalej — stanowczo usunięcia scj- 
mu na czas realizowania najpilniejszych rę- 
form, aby uwolnić rząd od wpływów krępują 
"gych go w skutecznem i szybkiem dzialaniu. 
Rząd — jak rzekliśmy — chce naprawić u- 
strój państwa i ugruntować upragnioną popra 
wę stosunków poza oboma obozami polskie 
go życia polilycznego, zupcinie od nich niezale 
żnie, niefako pead ich głowami. Intencja ta 
jest! bezwzględnie dobra i szlachetna, ale jeden 
tylko ma mankament, a mianowicie, że grzeszy 
pewnego rodzaju — powiedzmy delikatnie -— 
naiwnością polityczna, gdyż jest.. nie do zre 
alizowania. Dokonać naprawy Rzplitej moż- 
na bowiem tylko na jakiemś realnem podlo- 
Żu, a nie w przestrzeni, z której wypompowa- 
no powietrze. Nie chodzi naturalnie g to, aze 
by zząd miał charakter partyjny, markę par- 
„łyjna, lub ażeby rządził przeciw komuś w 
państwie, Ale idzie o linje, o tendencję, o kie. 
runek! Rząd pp. Bartla- Piłsudskiego pelen jest 
dobrych, nawet najlepszych chęci, ale kierun- 
ku nie ma, Ściślej mówiąc: ponieważ rząd nie 
okazuje silnej i szczerej woli naprawienia pań 
stwa w oparciu o dęmokratyczne żywioły 
Rapiitej, a wszelka dążność reorganizacyjna o 
‘jakies żywioły polityczne oprzeć się musi 
— przeto z natury rzeczy podnosi coraz bar- 
"dziej głowę ten obóz, który w obecnym Sej 
mfe ma większość, tj. pra w.i.c.a. 
= I tu tkwi właśnie sedno rzeczy. Rząd nie po 
szedł na lewicowg koncepcję natychmiastowe- 
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go rozwiązania dzisiejszege Sejmu i rozpisa- 
nia nowych wyborów, lecz zapragnął na zasa- 
dzie pełnomocnictw tego Sejmu rozpocząć sa 
nację państwa, Prawiea na to się godzi. Dla- 
czego nie? Za drobną cenę: doczepek reakcyj- 
nych do rządowego projektu zmiany Kpnstylu 
cji, a przedewszysikiem — zmiany ordynacji 
wyborczej. Rząd, zapatrzony w swój cel zasad 
niczy zdaje się godzić na warunki prawicy, 
które wydają mu się nieistotnerni, A w isłocie 
one to właśnie przygotowują zmariwychwsła- 
nie — reakcyjnej prawicy. 
Teraz dopiero - czy nie poniewczasie? - 
rają się oczy lewicy polskiej. 
„Kurjer Poranny“ nisze: 
nlex Chaciński“ ma zaopatrzyć władzę wy- 
konawczą W Przywilej wydawania ustawowych 
rozporząazeń z mocą doraźnej egzekutywy, przy 
wilej bardzo niehezpieczny w razie gdyby się 
Znalazł w rękach rządu niesuniienncgo i mające- 
go na oku nie interesy państwa ale interesy kli- 
ki Społecznej czy partyjnej. Wyobraźmy Sobie 
że przywilej ten dostaje się znowu w ręce ga- 
binetu z traktjerni pod Bachusem. gabinetu 
Z dnia 9 maja. Czy znowu trzeba będzie aż 
wytaczać kulomioty na ulicę, aby się przed sa- 
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mowolą i szkodnictwem takiego rra bro- 
nić? 

Teraz dopiero „Kurjer Poranny“ | ostrzega 
rząd odnośnie do żądanego przezeń prawa wyj 
dawania rozporządzeń z mocą ustawy: 

Czy rząd nie spostrzega się, do jakiego sio- 
pnia prawica gwiżdże na te jego rozporządzenia 
w ciasnym zakresie dzialania, nia, 
które zresztą może Każdej chwili cbakć, skowa 
utrzymuje poiityczną wszechwiadzę Sejmu, tego 
obecnego Sejmu, jeszcze przez całą zimę, a bo- 
daj i wiosnę, Czy nierozumie, że dla tej sesfń 
zimowej, na Której prawica obiecuje sobie po- 
grzebać Rząd, potrzebne jest jej przedewszytsł- 
kiem przesunięcie roku budżetowego? 

Minęły, jak widzimy -- piękne dni Aranjue- 
zu lewicy polskiej. Okazuje się w całej pełni 
—wracamy do naszego stałego caeterum cen- 
seo, — iż jeden człowiek, choćby nim był sam 
imarszałek Piłsudski, nie zastąpi obozu praw- 
dziwej demokracji w społeczeństwie, obozu 
przesiąkniętego duchem prawdziwie i głęboko 
demokratycznym. x 

Przykry to zaiste widok, że organ „rewolu- 
cji majowej* musi dzisiaj, we dwa miesiące 
po wygnaniu z Warszawy głównych traban- 
tów reakcji, zwalczać organ rządowy (jest 
nim „Nowy Kurjer Polski"), 

Może rozpoczynająca się dziś debaia sejmo- 
wa zmieni sytuację.. Może — choć bardzo to 
nieprawdopodobne.. W. B, 
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List pes Ne Keitha de prerpójke 


Aola Lydewskiego 


-w sprawie polityki Koła 


(Telefonem od naszego korespondenta) . 


Warszawa, 14. 7 Sin. Były prezes Koła Żydowskie 
go posa Dr Reich, wysiosował zastępujący list do 
prezesa Koła Żydowskiego: 

Lwów, 12 lipca 1926. 
Szanowny Panie Prczesiel 

Zmuszony naSkutek zarządzenia lekarza wyjechać 
w celach leczniczych przed ukończeniem sesji sej- 
mowej zagranicę, gilzie w międzyczasie uczestniczyć 
kędę w posiedzeniach Komiteu Wykonawczego 
Wszechiwistowej Organizacji ŚSjonistycznej, pozwa- 
lam sobie w tej drodze jeszcze raz zwrócić się do 
Koła Żydowskiego z prośbą. by w obliczu istnie- 
jących stosunków w postępowaniu swojem, powo- 
owało się nieco mniej optymizmem, a bardziej kry- 
tycznie oceniało układ sił politycznych w państwie. 
Niema między nami różnicy zdań co do tego, że 
rząd obecny (przez reprezeniucję żydowską zwalcza- 
ny być nie powinien, bo zarówno ze względu na 
chwilę powstania tego Tządu jak i ze względu na 
to, Że nządowi temu, jak dotychczas, żadnego aktu 
nieprzyjaźni wohec Żydów zarzucić nie można. Opo- 
zycja przeliwko danemu rządowi byłaby niedorze- 
cznością. 

Ale juk na tym punkcie wszyscy niemal Członko- 
wie Koła są jednakiej myśli tak różnice poglą- 
dów istnieją Co do lego, jak dalece sięgać i w ja 
kiej formie objawiać się ma zaufanie ze btrony 
reprezentacji parlamentarnej żydowskiej w Stosunku 
do obecnego rządu. Zarówno bowiem jak Dieuza- 
sadnioną byłaby opozycja, tak nieugruntowaną przy 
dotychczasowym Stanie rzeczy byłaby taktyka ule- 
głości, posunięta do wotowania rządowi szerokich 
(pełnomocnictw przez żydowską reprezentację parla- 
menłarną. 

Już w Czasie „ugody“ jak i po Zawarciu ugody, 
ani wobec rządu p. Grabskiego, ani p. Skrzyńskie- 
go, sam jako prezes Koła nie proponowałem o- 


. Świadczenia się w jakiejkolwiek formie za przedło- 


Żeniami rzjdu, ani też żaden rząd tego się nie dọ- 
magal. „Neutraluość*, będąca w najlepszym przy- 
padka wyrazem naszego usiosunkowania się dO rzą- 


du nie jest bynajmniej stanowiskiem wygody „ase- 
kurującym na dwa fronty, lecz jest samo przeź 
się cdchyleniem od linji opozycyjnej i mieści już w 
sobie (pewną dozę zaulania. 

Ustanowienie zaś obecnie, po raz pierwszy od 
czasu uQzestniczenia Żydów w Sejmie polskim wyjął 
ku, polegającego na tem, Że posłowie i senasor owsa 
żydowscy midliby już wprost głosować m udziełe- 
niem rozległych pełnomocniotw politycznych, musi 
w społeczeństwie żydowskiem wzbudzić przekonanie 
Że nastaje mowa „era“ w państwie dla ludności iy- 
dowskiej, w każym razte nadzieja bliskiego świta 
takiej ery. W istocie jednak do Żadnych takí? na- 
dzijaji 'narzdia, poza (płutonicznemk rozmowe 
przedstawicieli rządu z zastępcami Koła Żydowskie 
go, nic nie uprawnia, choćbyśmy, bowiem mich na: 
wet wierzyć w Najlepsze intencje regda, te Sapo 
minać nie Wolno, że na sprawowanie władny wpływ 
mają różne Siły i czynniki w państwie, 

w duchu niebardzo sprzyjającym imencjom i pastu- 
latom mniejszości nanodowej, a jażemejnniej akcj. 
Szości Żydowskiej. Porałem, podcms gły węłymyj 
tych sił iczynnsków w obecnych przynejoniej Wit- 
runikach pozostają niezmienione, to ukinki portom- 
ny gabinetu ulega często zinianam § niewtadomo: z4 
pełnie, kto w najbliższej przywdłości przy Liero 
nionym składzie Sił politycznych w państwie, "ea 
sternik gabinetu, korzystać będzie mt 

danych rządowi p. Bartla. 

Dlatego też korzystam z ostatniej sposaliadóci dlo: 
zwania się do Koła przed ukończeniem sesji: wipno 
wej, aby wyrević opinję, że wskaana jeśli pawas 
ostudzenie ulirarządowych zapałów u pewnych czem 
ków Koła i; że przy całem zrozumieniu, de nie mt 
leży rządu zwalczać, konśeczna jest jedite "=" 
rezerwa polityCZna, 

Sądzę, że mimo nieprzychylnołci, « jalig, 
się do mnie obecne prezydjnm, mam prawo 
dwuletni kierownik klubu ostrzej: Kožo przed kiro- 
kami, które wydają mi się błędnami. Ja cacka 

nie choruję bynajmniej na nangan", aa a 
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6iĘ lè came Zasady i laklykę. jaka głosili wówczas 
ówcze.ni radykali. zarzucając mnie ugakiwość, 
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Wicia, że rola moja mię jest wcsle popularna. ju 
wosufc nie jest fopulrna koniecznuść 
wiania się lym, którzy do swej dyspozyCji mają nie- 
tylka form alna większeść lecz i potrzebny ki tema 
insirarzonmi urabiania u pinji. Uważam jednak, że 
mimo 1», a nože właśnie dlalcgo głoszenie i ujaw- 
nianie zdania jesl rzefzą i suanienia i polilyczaczo 
Obowiqzku. 

Pawai członkowie Koia uważaja wprawdzie wszeł 
Mi wolny objaw mysi jsko .pezeszkadzanie prezy- 
djum* i na posiedzeniu dali wyraz Że przeszkadza- 
jacy winni raczej z Koła wystapi, w rzeczywi- 
stosti atoli isinicją dwie metody walki politycznej 
i obrony własnych poglądów. Metoda jedna polega- 
ja na źrywaniu %lidarności z instylnCją, do któ- 
rej się orgapiczniz w myśl żądań ladności należy 
i oichizeniua wewnąlrz tejże instylucji, metota dru- 
ga, polegająca na wyliwamu na poslerunka i wal- 
czeniu d> ostatka perswazią usiną i pisemną, Cè 
km przekonania innych o Swej słuszności. Może je- 
dacma lub drogiomu bardziej odpowiada metoda 
Pierwsza, mojemu poczucliu odpowiedzialności poli- 
tyczaej odpowiada metoda druga i jednym z obja- 
wów lego jest list obecnie skreślony, o którego od- 
€zylanic na plenum Koła uprzejmie upraszum. 

Proszę na końcu, by wyznaczoto na Czas mojej 
s6cobconości stałego Zasiępcę w komisji konstylucyj 
Bej i zagranicznej. 

PR wyrazy wysokiego poważania i szacunku 

Poset Dr Lom Reich 


Organizacja m min. spraw. wewn. 
' Telefonem od naszego korespondenla. 
(Warszawa, 41, VII, Sin. Na dzisiejszem po- 

siedzeniu rady ministrów przyjęto statut orga- 


mizacyjny min. spraw wewn., który dzieli mini 
sierstwo lo na pięć depariameatów. Departa- 


przeciwsia 


ment drugi obejmuje dział społeczny, politycz | 


ny i narodowościowy. Do zakresu działania le 
go departamentu należy także zagadnienie po- 
Mityczne, narodowościowe i bezpieczeństwa pu 
błicznego, -> 
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Warszawa. 14, Vil. Sin, Wczoraj o godzinie 
5 popoludniu przybyła do min. kandlu i prze- 
mysłu delegacja *towarzyszeń kupieckich pol 
skich i naczelnej rady kupiectwa polskiego 
pod przewotmictwem p. Killynowicza. Delega- 
eja przedsiawiła p. ministrowi szereg ektual- 
Bych postulatów kupców, W odpowiedzi p. mi 
pister zaznaczył, że dążeniein jego będzie moż- 
Tiwie ścisły kontakt ze sferami gospodarczemi, 
1 tak, jak społeczeństwo domaga się od rządu 
rozumngo działania, tak samo rząd wymagał i 
wymagać będzie, aby życie gospodarcze było 
ne, zorganizowane, oraz by dzia- 

lalo zgodnie z inter:sami państwa. Postulaty 
ne przez delegację będą przedmiotem 
specjalnych badań miu. handlu i przemysłu. 


Jednak ma być podwyższona 
taryfa kolejowa? 


Warszawa, 14. 7 Sin, Mimo zaprzeczenia rządu, 
iż zie zamierza podwyższyć taryfy kolejowej, dowia- 
dujany się, Że na na;bliższem posiedzeniu komite 
tu ekonomicznego rady ministrów, zoslanie poruszo- 
m Prawa podwyżki taryfy kolejowej. 


Tadelizacja nsfawy 6 obracie walutami 


Warszawa. 14. VII. Sin. Bank Gospodarstwa 
Krajowego opracował już projekt przepisów 
«wykonawczych, dotyczących wkładów oszczęd 
Bościowych w dolzrach. Jednocześnie min. 
skarbu opracowuje nowelę do rozporządzenia, 
ograniczającego obroży walulemi na tynku 
wewnęlrznym, co stoi w ścisłym związku z 
wprowadzeniem wkiadów dolarowych. 


Tanyi węgla polskiego przez Niemy 


Warszawa. 14. VII. (Sin) Tranzyt węgla 
polskiego przez Nienicy po  kilkudniowem 
wstrzymaniu ożywił się ponownie. Wczoraj 
przez Drawski Miya koleje niemieckie przepu 
ściły 5 pociągów węgla polskiego. 


. 
Podwyżka taryfy celnej 
Warszawa, 14 7 Sin. Min. skarbu zwróciło się 
do komitetu Celnego z propozycją podwyżki taryfy 
celnej o 100 procent, z lam że podwyżka m nastąpi 
W irsch ratach co dwa mięsiące, 


„NOWY _DZIENATK. piątek 10. VII. 1926. 


Nr._188 


[era  peliortitwan adbwaona prer tanieją 


w drugiem czytaniu 


Telefonem od naszego korespondenta. 


Warszawa. 14. Vil. (Sin) Dziś odbyło się 
posiedzenie podkomisji konstytucyjnej, na kló- 
rem przedstawiono wnioski p: zyjkte przecz pod 
komisję. 

PPS oświadczyła, że będzie głosowała prze 
ciw pelnomocniciwom ZEN, oświadczył rów- 
nież, że nie może głosować za pelnomocnictwa 
mi, 

os, Grinbaum imieniem Kula Żydowskiego 
oświadczył, że może się zgodzić ną pelnamocni 
clwa tylko dla tego rządu, Przy głosowaniu 
PPS głosowała przeciw pelnomocnictwom, za 
— Piast, Ch. N., Ch. D. i Klub Pracy, Wstrzy- 
mali się od glosowania ZLN, Wyzwolenie, 
Stronnictwo Chłopskie NPR, Ukraińcy i Ży- 
dzi. 

W ten sposób ustawa została przyjęta w tru 
giem czytaniu, trzecie czytanie odbędzie się 
we czwartek. 


Co zawiera projekt ustawy 


Warszawa. 14. Vil. (Sin) Uchwalony przez 
Komisję w Il, czylanin projekt ustawy o pełno 


mocnictwach przewiduje w pierwszym artyku 
ie pełnomocnictwo dia prezydenta Rzeczypospo 
litej do wydawania rozporządzeń z mocą ustawi 
w zakresie uzgodnicaia z Konstytucją ustaw 
obowiązujących, wykonania tych anoa 
wień Konstytucji, w których przewidywaną 
jest osobna ustawa, dalej w zakresie reorgan( 
zacji administracji państwowej, ujednostajnią 
nia prawa i wymiaru sprawiedliwości, WIE« 
szcie w zakresie świadczeń społeczeństwa, zaa 
bezpieczenia równowagi bndżetu stabilizacją 
waluty i naprawy stanu gospodarczego, 

Pełnomocnictwa nie obejmują natomiast ną 
stępujących spraw: organizacji samorządówą 
budżetu, kontyngentu rekruta, wypowiedzenia 
wojny, umów międzynarodowych, nowych pa 
datków, wprowadzenia nowych monopott, 
zmiany ordynacji wyborczej do Sejmu i Seng 
iu oraz do ciał san orządowych, 

Ustawa obowiązywać ma do dnia zebrania 
się następnego Sejwu, a najdalej do 31 pażźa 
dziernika. 


Posiedzenie Sejmu TESE do piątku 


zna od naszego korespondenta. 


Warszawa. 14. Vil, (Sin) Zapowiedziane na 
jutro plenarne posiedzenie Sejmu odłożone zo 
stało do piątku. Jako powód podano nieukcń- 
czenie dyskusji w komisji konstytucyjnej, o- 


| 


raz, że na jutro wyznaczony został pogrzeb pre 
zesą Najwyższej Izby kontroli państwa p. Żar» 
nowskiego, na którym obecni będą przedstawi 
ciele rządu i ciał ustawodawczych, 


ile wynosi zadłużenie Polski? 


(Telefonem od naszego korespondenta) 


Warszawa, 14. VIl. (Sin) Dziś odbyło się po 
siedzenie komisji konteolującej dlugi państwo 
we, ped przewodnictwem murszaika Trąmp- 
czyńskiego, Na posiedzeniu przyjęto wykaz 
długów i gwarancyj państwowych do 30 czer- 
wca 1926 r. Wedle tego wykazu dlugi wewnę- 
trzne, oprocentowane w dniu 1 lipca 1926 wy- 
nosiły Mp. 9 miljardów, złotych 180 miljonów, 
franków złotych 44 mi!jony, dolarów 3 miljo- 
ny 390 tysięcy. Długi wewnętrzne gotów kowe 
wynosiły 74 miljocy złotych. Długi zagranicz 
ne w Ameryce wyuoszą 233 miljony dolarów, 
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we Francji 1 miljard franków, w Anglji fug: 
tów 4 miljony 880 tysięcy, we Włoszech lirow 
460 miljonów, w FHolandji florenów 8 miljo+ 
nów 613 tysięcy, w Norwegji koron  norwe- 
skich 20 miljonów 167 tys. i funtów miljon 
448 tysięcy, w Danii koron duńskich 426 ty< 
sięcy, w Szwajcarji franków szw. 6 miljonów, 
259 tysięcy, z tytułu wykonania protokołu ins 
bruckiego 66 miljonów i koran złotych 22 mil+ 
jony. Zadłużenie w biłonie wynosi 460 miljo« 
nów złotych, Pozatem państwo udzieliło szere 
gu gwarancyj różnym przedsiębiorstwom, 


Główne wygrane loterji państwowej 
(Telefonem od naszego korespondenta] 


Warszawa. 14, VU. (Sin) Glówna wygrana 
loterji państwowej w wysokości 45 tysięcy zło 
tych padła w Peryszyma dnia Saien na 
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Dookoła pełnomocnictw 
(Telefonem od naszego korespondenta) 
arszawa. 14. 7. (Sin). Wobec tego, że nie- 
„zy posłowie mają wątpliwości, czy ustawa 

o p«lnomoenictwach może być rozważuna w 
komisji, a później w sejmie bez *pecjalnego zło 
żenia jej do sejmu w pierwszem czytaniu, mar 
szałek wyjaśnił, że jako ustawa związana z peł 
nomocnictwami może ona w ten sposób być 
iraktowaną. 


medw falszywym infarmacjam pism zagr. 


(Telefonem od naszego korespondenta) 


Warszawa. 14. VIL Sin, Dzisiaj rada mini- 
strów uchwaliłą zastosować represje wobec 
wszystkich gazet zagranicznych, które rozpow 
szechniają fałszywe wiadomości w związku z 
obradami nad zmianą konstytucji. W pierw- 
szym rzędzie zastosowano represje przez ode- 
branie debita „Oberschlcsiche Zeitung”, wy. 
chodzącej w Gliwicach, R 


nr. 28895; 20 tysię :y na nr, 63081; 10 tysięcy 
na nr. 57212, a 5 tysięcy na nr, 17284. 


Krążownik francoski bedzie zakupiony 
(Telefonem od naszego korespondenta) 
Warszawa. 14. VII, Sin. Rada ministrów us 
chwaliła wniosek marszalka Piłsudskiego m 


sprawie zakupna krążownika francuskiego, 


Gen. Bertedki dowódca O. K. Torn 


Telefonem od naszego Korespondenta, ` 
Warszawa, 14. VU, Sib. Wczoraj wyjechas 
do Torunia gen. Barbecki, który obejmuje sta 
nowisko dowódcy OK. Toruń. 
——oZŻ—— 


Dobry żart tynfa wart 
(Telefonem od naszego Korespondentaj 
Warszawa, 14. VU. (Sin) Z Wilna donoszą 
że dnia 10 bm. magistrat wileński otrzymał Ą 
listów adresowanych do prezydenta miasta 8 
6 dyrektorów wydziałów z powinszowaniem waniem ża 
mienin, Gdy poczęto zastanawiać się rad tem, 
kto jest solenizantem, spojrzano na kalendarz 
przyczem okazało się. że solenizantami była 

Siedmiu braci śpiących. 
Z żartu tego śmieje się całe Wilno 


„Nr. 153 „NOWY DZIENNIK piątek 16. VII. 1926. 
Ni Franci: 
emey a raria 
(Pierwsze kroki porozumienia. — Współpraca kulturalna. — Pojednawcza mowa Streseman- 


na. — Pomoc niemiecka dla Francji), 


(Od naszego korespondenta berlińskiego). 


| Berlin, 12. lipca. 
IW pięć niespelna lat po zawarciu pokoju 
wersalskiego zrozumiano nareszcie w Paryżu, 


że polityka nienawiści i represji wobec Nie- | 


miec przynosi szkodę nielylko samej Francji, 
ale hamuje w znacznej mierze konsolidacje 
„Btosunków europejskich; wówczas dopiero, 4 
ustąpieniem  Poincarego i przesunięciem się 
Sządu na lewo, powiał nareszcie łagodniejszy 
(wiatr w stronę Niemiec. 

1 W Berlinie wystarczylo również pięć ciężkich 
lat powojennych, które zaznaczyły się ostrym 


kryzysem gospodarczym. zagrażającym ruiną j 
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całemu przemysłowi niemieckiemu, na wyle- j 


czenie się z mrzonek „odwetu“ i rozpoczęcie 
celowej pracy nad porozumieniem się z Fran- 
cją i nawiązanie słosunków z dawnemi kraja 
mi nieprzy jacielskiemi. Być może, że gdyby nie 
przedwczesna śmierć Rathenaua w r. 1922, z 
ręki fanałycznego skrytobójcy, byłyby Niem- 
cy, a może i Europa dzisiaj już o duży etap 
dalej na drodze współpracy międzynarodowej, 
a może nawet i ostatni krok Francji wobec 
Niemiec, bedący kością niezgody między obu 
państwami — mam tu na myśli brzemienną 
w skutki okupację zagłębia Ruhry — dałby się 
wogóle ominąć. 

\ Jednakże posiew rzucony przez Rathenaua 
i skropiony jego własną krwią, wydał z cza- 
sem dojrzały plon, uwieńczony konferencją W 
Locamo. Zwłaszcza rok ubiegły zaznaczył się 
bardzo korzystnie w polityce porozumienia 
między Niemcami a Francją, a równocześnie 
ręka w rękę z dyplomacją, rozpoczęły siery 
intellektnalne, artystyczne i naukowe nieo- 
dzowną na tem polu współpracę. Dość wspom 
nieć tu wizytę p. de Monzie, który ręk temu, 
zawitał w Berlinie w oficjalnym charakterze 
jako minister francuski, po raz pierwszy od r. 
1912, dalej niedawną wizytę w Berlinie dyre- 
Ktora Komedji Francuskiej Firmina Ge- 
miera, celem nawiązania stosunków z aktora 
mi niemieckimi, wkońcu wizytę wielu wybit- 
nych osobistości ze świata naukowego i literac 
twego. Również i niemałe znaczenie miały wy 
kłady Alberta Einsteina, pierwszego pioniera 
nauki niemieckiej, po wojnie, w Paryżu i od 
czyty Tomasza Manna i Alfreda Kerra, a ostat 
nfo: cieszące się powodzeniem wystawy mala- 
rzy niemieckich w Paryżu, Georga Grossa i 
Pawła Klee'a, wkońcu stały pobyt we Francji 
poetów tej miary co Rilke i Hasencclever, 
wskazują niezbicie na to, że mur nienawiści 
zaczyna szybko upadać. 
' Bardzo znamienną w tym względzie 


była 


PAULINA TIECK 


Mój kochanek 


Musiałabym skłamać, gdybym twierdziła, Że jest 
«o mój pierwszy kochanek. Nie jest leż ale i dziesią- 
tym. Znajduję się w tej przyjemnej sytuacji uczciwej 
kobiety, która jest w stanie policzyć swych kochan 
ków na palcach jednej ręki i z miłą, bojaźliwą zgro- 
za Gzaka na tę Chwilę. kiedy (palce jej drugiej rę- 
ki w ten algebraiczny problem będą wciągnięte. 

Co jednak dotyczy mego obecnego kochanka, o 
którym tu będzie mowa, zachodzą szczególnie cie- 
kawa okoliczności, Nie jest on już wcale mlodym — 
znajduje się w ozarującym wieku, kiedy skronie 
aiwieją, a Oczy mie tracą przytem swego biękiinego 
łagodnego i ustawicznego blasku. Temperament je- 
go jest raczej flegmatyczny niż Sangwinistyczny, 
a najlepiej strojna suknia, najtnilsze perfumy i naj- 
a s R rękawiczka mie są w stanie wy- 

owudzć go Z jego Spokoju i stale powścią, jiweg 
usposobienia. To właśnie uoa 4, jego ke 
wim mnie z równowagi. Można być ubóstwianą, 
Prześlądowaną i dręczoną, ogarniętą tchnieniem 
najgorętszej namiętności — można być uwiedzioną, 

, | opuszczoną, znosić zły humor — można 
nia mięć widoków powodsenia, ani najmniejszej ne- 
dzie. Sg to, sytuacje, w których najrozsądniejsza 
ren znaleźć się może i na sytuacje te- 

aju należy być przygotowaną, o tle jest sę 
maprawdę kobietą. 
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w Paryżu. 


mowa Dra SŚtresemanna, wygloszona niedaw- 
no do dziennikarzy zagranicznych. Nigdy da- 
iąd nie wyrażał się niemiecki minister spraw 
zagranicznych w tak jasny, zdecydowany i pe 
len optymizmu sposób, o udziale Niemiec we 
spółpracy międzynarodowej. „Nie widzę zwy 
cięsców i zwyciężonych”, mówił Streseinann, 
„jeno zmagające się narody, które starają się 
wydosłać z zawiłego chaosu i powrócić na dro 
gẹ rozsądku, Jeżeli sznułna nasza przeszłość 
jest dokonanym fakleim, możemy dziś jedynie 
wyciągnąć naukę z przeszłości dla teraźniejszo 
ści i przysziości, Przyszłość nasza oprzeć się 
może jedynie na starej kułturalnie wysoko sio 
jącej Europie, którtj świał tak wiele zawdzię- 
cza wartości — na poczuciu pokoju, solidarno 
ści i współpracy narodów”. 

W dzisiejszych stosunkach międzypaństwo- 
wych gra jednakże życie gospodarcze pierwszo 
rzędną i decydującą rolę. Dlatego też patrzą o 
becnie Niemcy z dużem zainteresowaniem na 
rozwój stosunków finansowych we Francji. 
Tutejsze koła rządowe nie tają się wcale z o- 
świadczeniem, że chętnie widziałyby jaknaj- 
rychłejszą ganację waluty francuskiej; poboż 
ne to życzenie nie wypływa zgoła z kurtuazji 
sąsiedzkiej, ile raczej — z własnego interesu. 
Jasną bowiem jest rzeczą, że dumping francu 
ski utrudnia w znacznej mierze ekspanzję prze 
mysłu niemieckiego na rynkach światowych i 
handel niemiecki cierpi bardzo dotkliwie z po 
wodu konkurencji francuskiej. Dlatego też 
Niemcy, jak bardzo io brzmi paradoksalnie, go 
towi byliby dopomóc Francji w akcji sanacyj- 
nei. A 
W tem znaczeniu rozumieć należy pogłoski 
obiegające prasę europejską i amerykańską o 
„Locarnie międzynarodewych finansów“ i sto 
jacym w związku z tem wyjeździe prezydenta 
Reichsbanku Dra Schachia do Paryża na kon 
ferencję z dyrektorem Banku Francuskiego 
Morreau. Źródła francuskie chcą nawet wie- 
dzieć, że Dr. Schacht weżmie udział w prywat 
nych naradach wybitnych finansistów euro- 
pejskich i amerykańskich w Abtibes, gdzie 
bawią obecnie gubernator Banku Amgielskiego 
Marman, dyrektor amerykańskiego Federal 
Reserycbank Strong i generalny agent dla 
spraw reparacyjnych Parker Gilkert, Copraw 
da niemieckie koła ofiejalne zaprzeczają na ra 
zie tym uporczywym  pogłoskom, ale sama 
myśl współpracy banków państwowych tńn 
cii, Angliji, Ameryki i Niemiec jest tembar- 
dziej znamienrą, że zrodzila się ona właśnie 


Jakże jednak przedstawia się sprawa z tym spoko- 
jan? Z tem ciepłem, równomiernem łagodnie per- 
lącem się „piano* unikającem mądrze wszelkich 
„Cresoendi* i „deCreScendi* zmuszającem cię takie 
samo tempo Zachować? Pomyśl, to „piano“ nie jost 
Wcale chłodne, jest pelne ciepła i tkliwości, jest 
poważaniem, przyjaźnią i w rodzaju najbardziej kul 
tywowanej rycerskości. Twój kochanek nigdy nie 
jest opieszałym, nigdy nie jest niepunktualnym i nie 
zapomina Żadnego z twych życzeń, Zawsze daje ci 
do zrozumienia, że godzina z tobą przeżyta należy 
do najprzy jemniejszych, do najmilszych mu w świe- 
cie, Każdą gotowość ewentualnego, hezbolesnego 
roż$tania odrzuca łagodnie i Stanowczo. On jest 
szczęśliwy, om jest zadowolony, on nie ma żadnych 
Życzeń. Twej niepewności, twej wściekłości, twemu 
bezsilnemu gniewowi przypatruje się pełen pobłaża- 
jącej wyrozumialości. jednak bez zrozumienia. Tak 
jak dobrze leży na nim ciennogranatowa mar; nar- 
ka, uwydatniając przytem waskość jego bioder, tak 
jak pewnem jest, że szczęście mu sprzyja Że ka- 
żdy kelner go lubi i że każda kobieta bez zbyiniego 
oporu zaWierzylaby mu swą osobe, tak samo zupeł- 
nie naturalnem jest to, że poiężna namiętność, wspa- 
niała krzywizna paśji, ta niezrozumiałe uszczęśli- 
wiająca, bolesna linja szału nie leży w obrębie je 
go zakresu, 

Jest siódma godzina wieczorem, Umówiłam się 
z mim na jednym z tych rogów ulicy, jak to zwykle 
bywa. On przybył punktualnie ma oznaczone miej- 
sce. Z drugiej strony alicy wśdzę go przechadzają: 


Sir. 3 


i -= 


W Niemczech rozważa się tymczasem po et 
chu projekt pożyczki sanacyjnej dla Francji 
i jakkolwiek Niemcy, jak zapewniają kola o 
ficjalne, nie wystąpia same z inicjatywą, to 
jednak gotowe sa podobny projekt, o ile przyj 
dzie on z zagranicy, wziąć pod rozwagę, nae 


turalnie za cenę pewnych koncesji politycz= 
nych, w pierwszym względzie zmniejszenia 
załogi okupacyjnej. 

W. M. 


P. Restworowski wielbicielem 
Marszałka Piłsudskiego 


P. Karol Hubert Rostworowski, znany dra- 
maturg i pisarz, współredaktor „Głosu Na- 
rodu*, organu Ch.-Dem., wygłosił niedawno 
w Łodzi odczyt o Marszałku Piłsudskim. 

Odczyt był w pełni tego słowa sensacją. 

P. Rostworowski zaznaczył na wstępie, 
że był przeciwnikiem Marszałka Piłsudskiego 
i chociaż na początku zdarzeń majowych 
uważał działalność Piłsudskiego za klęską 
dla Polski, to dzisiaj milknie z obowiązku 
Polaka. 

— Piłsudski postępował — mówił Rostwo- 
rowski — jak Juljusz Cezar, jak Mussolini. 

Jeżeli Piłsudski uchowa nas od rewolucji 
socjałnej — brzmiały słowa Rostworowskiego 
wtedy Piłsudski będzie jednym z najwięk- 
szych mężów stanu Polski, wtenczas w historji 
zapisany będzie złotemi zgłoskami, w ten- 
czas rokosz jego będzie się nazywał zba- 
wieniem Polski. 

Odczyt p. Rostworowskiego — jak brzmią 
relacje pism — wygłoszony wobec słuchaczy 
prawicowych przyjęto żywemi oklaskami, 
a prelegentowi zgotowano owacje. 

i 
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KRAKOWIARKĘ 


czakoladą wyborną mieczuzą 


polecen: 
s Fabryka A. PIASECKI S. A., Kraków 
de GGOZEG' es 


Program staty) Hrode(asURGWYCA 


na czwartek 15 bm, 

Wiedeń 531 m 20 Koncert wiedeńskiej orkiestry, 
symiunicznej. Berlin 504 m i 571 2030 Koncert (bas) 
20'30 Muzyka do tańca. Wrocław 418 m i Giliwieo 
251 m 2025 Koncert, Berno morawskie 521 m 19 Kon 
cert. 20 Koncert kapeli wojskowej. Budapeszt 560 
m 2215 Muzyka kameralna. Frankfort. 470 1u 2013 
Pieśni przy lutni, 2115 Koncert. Londyn 365 m 
2205 Recytacje ze Śpiewxumi. Monachjum 455 m i No 
rymberga 340 m 2015 Wieczór Weægmora. Praga 
J68 m 20 Wieczór operowy. Sztokhołm 430 m Kon- 
cert orkiestry. 

„RADJOŚWIAT*, Centrala Kraków. Grodzka 32, 
obniżyła ceny wszystkich materjałów. Ilustr. katalogi 
60 gr. 


cego się tam i z powrotem, tego pięćdziesięcholet 
niego mężczyznę o szerokich, ramionach i wąskóchi 
biodrach, o siwej głowie, pokrytej nienadzwyczaj 
eleganc"iin kapełaszem filcowym trzymającego w 
lewem oku bez natężenia zawsze nieodstępny momok] 
I myślę o tych, których przed nim kochałam alba 
sądziłam, Że ich kocham. Byli mądrzejsi i bardziej 
płanienni, bardziej pełni duszy i kochający, młod- 
si i bardziej porywający niż on. A przecież dałani 
im wszystkim odejśó. Tu ale stoi mój najmńebezpie- 
czniejszy przeciwnik, tu Stoi rozsądna Średnia min 
ra uCzucia. Tak, gdyby mi dał sposobność szaleć, 
kochać, nienawidzić, dał mi ię wyszumnieć na tej nio- 
skończenie dużej klawiaturze między * szczęściem 4 
boleścią, jak szybko mogłabym później z nim skoft- 
czyć, jak rychło mogłabym z ochłodzonem sercem, 
ująwszy pierwszy palec drugiej ręki liczyć i zanoto- 
wać! Ale ta pogodność ten ciepły, jednostajny po- 
klad miłosnej przyjaźni stał się widocznie msojem 
przeznaczeniem. Aby los ten przeniknąć i przez jego 
miękką Warstwę przechodząc, natrafić na przecież 
gdzieś znajdujący się Żarzący, bolesny, ale i pełem 
żywości, pulsujący růzeń. to wydaje mi się najbar- 
dziej godnem nagrody, zadaniem mego Życia. I tak 
pozostawiam jednem wzruszeniem ramion Wszelkie 
inne możliwości poza Sobą i kroCzę przes wilgotny 
asfalt ulicy z nieznacznym uśmiechem, który uka- 
zuje moje Þez zarzutu zęby, ku memu Ilegmatyce- 


nemu kocłiaunkowi. 
(Tłum. L Sua} 


—— 


Co słychać 
Lady Agui i hr. Bernstorif 


Podczas ostatniego kongresu Międzynarcdo- 
wej Unji Towarzystw Przyjaciój Ligi Naro- 
dów w miejscowości angieiskiej Aberystwith 
zdarzył się nader przykry incydent, o którym 
już onegdaj pokrólce donosiliśmy. 

Oto Lady Asquith wyprowadzona została z 
równowagi, kiedy na trybunie pojawił się ce 
legat niemiecki hr. Bernstorff, i pełnym cbu- 
rzenia głosem zawołala: „A co słychać z Lu- 
zytamją?* (Okręt zatopiony przez niemieckie 
łodzie podwodne podczas wojny światowej). 
Oraz: „Ty brudny psie, ta brudna niemiecka 
kanalja!“ Incydent został w ten sposób zlikwi 
dowany, że przewodniczący wypowiedział ex 
improviso krótkie przemówienie, pelne kom- 
płimentów pod adresem hr. Bernstorffa, a całe 
zgromadzenie kongresu  urządziło delegatowi 
niemieckiemu owację. Okoliczność ia, jakoteż 
ponowne pojawienie się hr. Bernstorffa na po- 
siedzeniu spowodowało jednak Lady Asquith 
do wystapienia z angielskiego "towarzystwa 
Brzyjaciół Ligi Narodów, 

(Afera ta wywołała żywą wymianę zdań w 

prasie zarówno angielskiej jak i niemieckiej, 
tembandziej, że niespodziewanie „Times”* wy 
powiedziały się za łady Asquith. W odpowie 
dzi na to prasa niemiecka, nawet demokraiycz 
ma, podkreśla, iż hr. Bernstorff, ambasador nie 
miecki w iWaszyngtonie czasu wojny świato- 
wej, żadnej nie ponosi winy w zatopieniu „Lu 
zytanji”, gdyż odradzał on stanowczo rozpo- 
iczynania zaostrzonej wojny łodziami podwod. 
memi, Wine w wybuchu tej fatalnej wojny, 
kira stała się jedna z przyczyn klęski nie- 
mmieckiej i zupełnego zdyskredytowania Niem 
ców w Opinji świata kulturalnego, ponosi ów- 
szesny rząd berliński z Bethmannem Hollwe- 
gem i Zimmermaunem na czele, 
! To jest może prawdą, Możliwe też, że Bern- 
slorif nie był najgorszym z polityków niemiec 
kich z okresu wojny światowej. Wydaje nam 
się jednak, iż takt polityczny nakazuje, aby 
kierownicy polityczni którzy w ten lub inny 
sposób zaangażowali się podczas wojny, nie 
imysuwali się obecnie na kierujące stanowiska 
w ruchu pacyfistycznym, 


Niepat. z filmom pofenkinewskim 


(Naczelna cenzura niemiecka zakazala na 
Wniosek rządów Bawarji, Wirtembergji, Tu- 
rymgji i Hesji wystawiania głośnego filmu, 

wiającego historję buntu na krążswni 

rosyjskim „Połemkinie ', Zakaz nastąpił ze 
względu na bezpieczeństwo publiczne, 

| (Demokratyczna prasa niemiecka występuje 

g tego powodu bardzo ostro przeciwko rządo 
A Rzeszy. Jedno z pism podnosi słusznie, że 
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zagranicą! 


skoro władza uważa film poterakinowski za 
alorylikację buntu i z tego powodu zakazuje 
wyświellać go, to w takim razie możnaby z 
tychsamych powodów zabronić publicznego 
wystawiania „Tkaczy”* Haupimana lub „Zbój 
ców“ Schillera. 

Prasa ta dodaje, iż wydany poprzednio za- 
kaz uczęszczania na ten film osobom wojsko 
wym w zupełności wystarczał, a wszelkie dal 
sze kroki cenzury były całkowicie zbyteczne. 

——oŻ——— 

SKANDAL PRASOWY WE WIEDNIU, o któ- 
rym wczoraj donosiłiśmy, wywołał w stolicy naddu- 
najskiej zrozumiaią sensację. Kierownikowi oddzia- 
łu ogłoszeniowego nakładu „Kronos“, który wydaje 
dziennik „Die Stunde“ oraz tygodniki „,Bórse” i 
„Būhne“, zarzucają alory oszukańcze i zbrodnię wy- 
miszenia w kilku wypadkach. W związku z tym 
skandalem złożył znany publicysta wiedeński Ka- 
rol Tschuppik naczelną redakcję dziennika „Die 
Stunde“. 

WATYKAN PRZECIW ZWYCZAJOM POGAŃ- 
EKIM. Półohcjalny organ papieski „Obseryatore 
Romano“ ogłasza artykuł, w którym występuje prze- 
tiw ca'emonji „orderu bohaterskiego" na Węgrzech, 
twierdząc iż ceremonja nadania tego odznaczenia 
zapomocą uderzenia kandydata mieczem przez na- 
czełnmika państwa Horthyego, posiada charakter wy- 
bitnie pogański. Ceremonja ta ma być pozostałością 
zamierzchłych czasów, kicdy Węgrzy czcili jezcze 
m. in. także boga Wojny. Artykuł organu papieskie- 
go wywołał w Budapeszcie wielkie wrażenie. 

NAJMNIEJSZA KSIĄŻKA ŚWIATA. Zdaje się, 
że najmniejszą książką Świata jest odkryty nieda - 
wno w pewnej antykwarni moskiewskiej zbiór bajek 
Krylowa, wydanych we formacie marki pocztowej. 
Nadzwyczaj ciekawa książeczka ukazała się przed 50 
lały. 

NIEBEZPIECZEŃSTWO DLA KAWALERÓW. 
GRECKICH MINĘŁO. Z Aten donoszą, że generał 
Pangulos cofnal rozporządzenie nakładające specjal- 
ny podatek na kawalerów. Okazało się bowiem, iż 
tego rodzaju system (podatkowy jest niemożliwy do 
przepnowadzenia, 

STRASZNA KATASTROFA NA WYŚCIGACH 
AUTOMOBILOWYCH W BERLINIE. Ubiegłej nie 
dzieli odbyły się w Berlinie na torze wyścigowym 
tzw, Avus Wyścigi automobilowe, które przyniosły 
w rezultacie Śmierć dwojga osób, Tor wyścigowy, 
był mianowicie z powodu deszczów tak Ślizki, że 
jeden z samochodów najechał na budynek i uległ 
rozbiciu. Prasa berlińska występuje ostro przeciw 
policji która zaniedbała odpowiednich środków. 
We wyścigach brały udział także samochody zagra- 
niczne, w szczególności francuskie. Pierwszą na- 
grodę uzyskał samochód niemieckiej firmy Merce- 
des. 

10-LETNIA DZIEWCZYNKA POPEŁNIA SA- 
MOBGJSTWO0. Z Wiednia donoszą, iż tamtejsza 10- 
letnia ucCZenicn szkoły Imdowej Wilhelmina Kóhler 
rzuciła się z powodu złego świadectwa w nurty Du- 
aaju po dwedniowem błąkaniu się po całem mie- 
ście. Dziecko miało niedostateczną notę z zachowa- 
nia się i ogromnie z tego powodu bało Się ojca, Na 
SZCzęście, po wskoczeniu do rzeki wyrzuciły ją fxle 
ma brzeg i dziewczynkę zdołano uratować 


(zy córka ustnego cara jest etno pray ycia? 


Uaż parokrotnie donosiliśmy o pani Czajkowskiej, 
Która monarchistom rosyjskim sprawia niemało 
kosk i kłopolów. Podaje się ona bowiem za Wielką 
księżnę Anasiazję, córkę ostatniego cara. Rzecz zno- 
suuńizka. tż mowarchiści rosyjscy, z których jedna 
PR proklamowała carem wielkiego księcia Cyry- 

łe (MWładynirowicza, druga Zaś grupa — wielkiego 
(księcia Mikołaja Mikołajewicza. nie mogą obojętnie 
przejść do porządku dziennego nad berlińską sa- 
imozwańczynią. W jaki sposób jednak udowodnić, 
it p. Czajkowska jest istofnie samozwańczynią, a 
zip prawdziwą córką ostatniego z carów? 


1 iMiozpeczęły się tedy bardzo skrupulałne badania, - 


a wezwany umyślnie były kierownik ochrany ma 
Quore carskim generał Spirydynowicz zabawił się 
w prawdziwego detektywa. Chwilowy stan badań 
jest otóż taki, że wedle ogólnych przypuszczeń p. 
Camjkowska jest najprawdopodabniej Szaniażystką. 
IPrzemawiają zatem następujące okoliczności: Wezel- 
kizmć siłami unika p Czajkowska spotkania z by- 
kyex<dentysią madruornym rodziny carskiej żyjącym 
obecnie w Paryżu, który miał na połecenie monar- 
(hisłów zbadać jej uzębienie, po którem niewątpli- 
Mia rpozpozzałby jej pochodzenie. Tego dentysty p. 
own Dj _ JE 


i 


Czajkowska Za wszelką cenę unika. Pozatem zauwa- 
żono, względnie dosłyszano parę razy, iż p. Czaj- 
kuwska zawołała „Jezus Marja“ i przeżegnała się 
sposobem kościoią katolickiego, €zego nie uczyni- 
łaby, będąc rzeczywiście córką cara a więc wyzna- 
nia prawosławnego, 

Syn p. Czajkowskiej, który jako ewentualny bèz- 
pośredni wnuk Mikołaja II. mógłby wystąpić jako 
pretendent do tronu carskiego znikł w marcu 1925 
bez śladu. Wedle pogłosek kursujących w Bukare- 
sZCie mieli go porwać bolszewicy. Za jego śladami 
Śledzą bacznie  monarchiści rosyjscy. (Ważnym 
Świndkńem ma być niejaki Wołkow, były kamerdy- 
ner cara, który jako jedyny wyszedł cało z rzezi 
rodziny carskiej w Jekaterynburgu na Uralu, ołrzy- 
mawy potem od rządu moskiewskiego pozwolenie 
na wyjazd do Berlina. Do Berlina Został zaś Woł- 
kow Zawezwany przez duńskiego posła w Berlinie. 
który też podobno łoży koszta pobytu p. Czajkow- 
skkej w pewńmem Derlińiskiem Ssanatorjum. Zaimtere- 
Sowanie Duńczyków sprawą p Czajkowskiej tió- 
MalCzy się tem, Że malka osSłalniego Cara była z domu 
księżniczką duńską, 
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Czajkowskiej są natury, zdaje się, czysto materjalinaj, 
Chodzi mianowicie o to, że istnieją jeszcze w Angijh 
i Ameryce bardzo znaczne części majątku cara Mię 
kołaja II. Wielki książę Cyryl pragnałby naturał« 
me majątek ten dostać w Swoje ręce, atoli właśnią 
z powodu wystąpienia p. Czajkowskiej władze amęs 
rykańskie oraz angielskie wstrzymują wypłatę. 


Z teatru, literatury i sztuki 


— Z TEATRU IM. J. SŁOWACKIEGO, Dziś pe 
raz Czwarty „iedojrzały owoc“ Gignoux—Thery'ega 
w obsadzie preinjerowej, Świeta ta kamedja, nadeti 
życzliwie przyjęta zarówno przez publiczność jal 
prasę, zejdzie następnie na jakiś czas z 
ustępując miejsca nowości polskiej, Zygmunta Kaą 
weckiego komedji pt. „Poczekalnia pierwszej klasy”ę 
W piątek z powodu próby gomeralnej teatr zana 
knięty. 

— WARSZAWSKI TEATR QUI PRO QUG 
W BAGATELI, Dziś we czwartek dnia 15 dm. pod 
Żegnalny Występ icauu Qui pro Quo z rewją pte 
„allo Wujek”, kłóra na wczorajszej premjerze 
osiągnęła niebywały Sukces, dzięki dokonałemu wyż 
konaniu: piosenek p. Fanki Ondonównej, pp. Wawra 
kowicza i Minowicza. Wsganiały balet tworza: ppm 
Wojnar i Ciesielski. Reszię programu doskonałym 
humorem dopełnia: pp, Buczyńska, Szymbortówna, 
Popolnicka, Jarossy, Dymsza i Belski. Rewję pt. 
„Hallo Wujek“, można nazwać najlepszą z poprze- 
dmio granych rewij przez teatr Qui pro Quo w Krae 


kowie. 
o$0—— 
REPERTUARY TEATRÓW KRAKOWSKICH, 
TEATR MIEJSKI IM. J. SŁOWACKIEGO 
(pocz. o godz. 7 wiecz.) 
Czwartek: ,„Niedojrzały owoc“. 
Piątek: Teatr zamknięty. 
BAGATELA „QII PRO QUO“ 
(pocz. o godz, 815 wiecz.) 
Czwartek: „Hallo Wujek“, 
REPERTUAR KINOTEATRÓW 
SZTUKA: „Indyjski grobowiec". 


WANDA: „Caryca* (Cesarzowa Katarzyna II. gdy 
by żyła w XX wieku). 

NOWOŚCI: „Pod pręgiarzem opinji“. 

WARSZAWA: „Ofir. miasto przeszłości”, „Mil-. 


jarderka” 5 i 6 serja „Władczyni Świata", 
PROMIEŃ: „Córka Napoleona", dramat w 6-ciu 
aktach z Lyą Marą w roli gł.. 
REDUTA: „Przy kominiu*, 2 serja z Wierą Chow, 
łodnają". 
UCIECHA: „Półdziewice". 
Co a w NWN 
RZECZY CIEKAWE. 


Spitytyści angielscy wybierają się da Egipia 


Towarzystwo spirytystów angielskich zamierza a 
końcem pażdziernika br. udać się do Egiptu dla od-: 
bycia seansów we wielkiej piramidzie Cheopsa. Po. 
siedzenia mają być urządzone w ztW. sali królew- 
skiej w »amym środku piramidy, w zupełnej ciem- 
ności. Spirytyści angielscy chcą się przekonać, czyj 
Prawda jest, Że piramidy — jak niektórzy w to Wie- 
rzą — zostały zbudowane wedle pewiiego planu któ» 
rego architektoniczne proporcje stanowią klucz do 
zrozumienia Wiełkich kryzysów historji Świata. 

Spirytyści angielscy pragną pomadto udać się na 
miejsce, gdzie prorok Jeremiasz został ukamienio- 
wany; tam pragną porozumieć się z jego duchem. , 


Polityka i przyjemność 


(W Paryżu O©powiadją sobie następującą pikurtną 
historyjkę: 

Z okazji zakończenia wojny Mmarokkańskiej pray- 
był do Paryża sutan Marokka, który zresztą z woj- 
ną tą nic nie miał do Czynienia. Jest on tyłko mało. 
wamą figurą i manekinem w rękach Francji, Abs 
teraz, z okazji zwycięskiego zakończenia wojny przy, 
jechała Jego Wysokość po raz pierwszy do Paryża, 
gdzie będzie przedmiotem wielkich uroCzyskoŚci i o- 
wacyj. | 

Sultan jest jednak i zawsze pozostanie — sulta- 
nem. Toteż i Jego sultańska Wysokość ź Manolik 
Wynajęła: sobie w Paryżu dwa Mmóieszkania. Jedno 
fizeznaczone jest dla przyjęć oficjalnych, drugie zaś, 
trzymane w ścisłej tajemnicy, ma służyć celom wy- 


wiele sytmpatyczniejsze i znacznię bardziej zapo- 
IE N WB 3 
r” —_—— 
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PRZEGLĄD GOSPODARCZY 


Statystyka naszej produ! cji wegla i żelaza 


Wymowny Obraz naszego upadku ckenomicznega. 


(n) Według statystyki ogłoszonej w „Prze- 
glądzie Gospodarczym“ produkcja węgla 
w Polsce stalo się zmniejsza. W r. 1913 

siła ona (na obecnem terytorium Polski) 
AÓT m iljonów ton, w r. 1923 tylko 36 milj. 
tonn, w r 1924 — 32'2 milj, tonn a w roku 
1026 — zaledwie 29 milj. tonn. Produkcja 
Seazłoroczna stanowi więc niepełne 71 proc. 
produkoji z r. 1918, przyczem najsilniej ob- 
miżyła się produkcja w zagłębiu górno-Slą- 
skiem, mniej zaś w zagłębiu dąbrowskiem 
b) krakowskiem. 

To zmniejszenie produkcji nie jest bynaj- 
mniej wypływem wyczerpania możliwości 
produkcyjnych lecz celowem dostosowaniem 
się do  BOAjmonaj zdolności konsumpcyjnej. 
Następstwem tej zmniejszonej produkcji sia 
zaś podrożenie węgla, gdyż koszty wytwór- 
cze są stosunkowo wyższe przy zmniejszonej 
produkoji. 

Wywóz węgla wynosił w r. 1928 — 125 
miljonów tonn, w r. 1924 — 115 milj. tonn 
a-w r. 1925 — tylko 8'2 milj. tonn. Skutki 


wojny celnej z Niemcami odbijają się na 
tych cyfrach zupełnie wyraźnie. 

W silniejszym jeszcze stopniu obniżyła się 
produkcja drugiego podstawowego artykułu 
przemysiowego, tzw. żelaza w różnych jego 
postaciach. 

I tak wynosiła produkcja w tysiącach tonn: 
Rok Surówki żelaznej Stali Wyrobów walcowanych 
1913 1.013 1.659 1.161 


1923 519 1.128 768 
1924 334 682 4:72 
1925 314 782 587 


Produkcja stali i wyrobów walcowanych 
wykazuje wprawdzie pewien wzrost w sto- 
sunku do roku 1924, jednak w porównaniu 
z r. 1918 jest ona uderzająco niską, 

Powyższa statystyka jest wymownym ob- 
razem opłakiwanego stanu, do jakiego dopro- 
wadziły nasze życie gospodarcze nie tylko 
ogólno - -światowy kryzys ekonomiczny ile 
raczej zgubna polityka fiskalna Władysława 
Grabskiego. 


m 


W sprawie cen produktów naftowych 


Jena z tutejszych firm naftowych zwró- 
cila się dọ nas s prośbą a zamieszczenie 
nąstępujących uwag do artykułu naszego 
korespondenta  drohohyckiego, w Sprawie 
krajowych cen produktów zaftowych, który 
opublikowaliśmy w „Przeglądzie gospodar- 
czym” z dnia 9. bm, 

„Ceny nafty, oleju gazowego i benzyny po- 
dane w Przeglądzie gospodarczym „Nowego 
Dziennika* z 9. bm, wywołaly liczne nieporo 
zumienia w sferach odbiorców produktów na- 
ci w naszem mieście i tutejszym okręgu. 

| Przyczynę owych nieporozumień należy przy 
pisać „okoliczności, że w „Przeglądzie gospodar 
czym“ umieszczono ceny zasadnicze (przy pa- 
rafinie brak nawet lej wzmianki), które dla od 
(biorców nie mają żadnego znaczenia, a służą 
(jedynie rafinerjom, względnie ich organiza- 
tjom handlowym do ustanawiania na tej pod 
stawie cen sprzedażnych. 

Do cen zasadniczych, które jako podstawo 
we rozumieją się loco Borysław, dobija się bo 
wiem różne elementy, kalkulacyjne jak n. p.: 
a) koszta przewozu ropy z Borysławia do Dro 
Kobycza, względnie z Borysławia do rafinerji 
położonych w innych miejscowościach wscnod 
niej i zachodniej Małopolski, zwany parytetem 
ropnym, — b) podatek konsumcyjny na rzecz 
skarbu państwa wynoszący: przy benzynie o 
c. g. 0750 zł. 15.80 za 100 kg powyżej 0750 do 
0865 t. j. za cięższą benzynę i natlę zł. 10.50 za 
(100 kg, za olej gazowy o c. g. powyżej 0865 
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mel Awiw, z końcent czerwca. 

Podczas gdy Hablma w trjumfalnym prezentuje 
pochodzie „Dybuka* jako perlę swego repertuaru, 
go równocześnie tu, w Palestynie, gdzie według Ce- 
gnacha w przyszłości słanąć ma stały teatr Habimy. 

się sąd nad „Dyb:kiem”. Sąd — według 
(wszelkich s tem słowem zwiącanych ceremonji. A 
więc prokuratorzy, adwokaci, sędziowie, świadkowie 
§ oskarżony. Nawet publiczność wpuszczano na „sa: 
fę rozpraw” za biletami wstępu, I pod tym tylko 
względem proces ten różmił się od głośnego proce- 
pu Steigera, że na ławie oskarżonych zasiadł nie Ań- 
ski, leca w jego zastąpstwia Gnesin, W myśl więc 
procęducy prawnej była to Pewna nieformalność 
tlłómacząca się młemożliwością doręczenia Ańskiemu 
twezwaria z powodu — niewiadomego miejsca po- 
by. 

i Leca jeśli chodzi o niefyrmalna, z żadną proce- 
Nura karną ną ŚWiecie niezgodne postępowanie są- 
dowe, lo zauważyć należy, Że i przediniąt skargi był 
nieformalnie ujęty. Oskarżono bowiem Anskiago i 
«Dębuka";' «a więc matkę, która nioudyłe dziecko 
erodziła, pociągając równocześnie do odpowiedzial- 
watki — płód żięłortunnej miłości. (W gruncie je- 


zł. 1.80 za 100 kg, przy parafinie zł. 10.50 za 
100 kg, e) przy olejach zależnie od ciężaru wła 
ściwego, zł, 7.— i zł. 1.80 za 100 kg, — d) przę 
ciętnie koszta przewozu gotowego przetworu 
naftowego ze stacji nadawczaj do stacji odbior 
czej, e) koszta manipulacji beczkówej przy do 
starczaniu produktów w beczkach i wreszcie 
f) prowizja Zjednoczenia Gospodarczego Rafi 
nerji Olejów Mineralnych, z której pokrywa 
wydatki swe związane z prowadzeniem orga- 
nizacji kartelowej. 

Ceny zasadnicze loco Borysław podane w 
„Przeglądzie gospodarczym‘ z dnia 9. bm. 
które za wyjatkiem nafty, oleju gazowego i 
parafiny nota bene nie są ścisłe. gdyż w rze- 
czywistości Są niższe o zł. 1— za 100 kg, plus 
wyżej naprowadzone elementy kalkulacyjne, 
dają więc ceny, po których rafinerje należące 
do organizacji kartalowej, zbywają swe pro- 
dukty, a to w Małopolsce przy odbiorze powy- 
żej 4000 kg brutto, poza Małopolską powyżej 
5000 kg netto, 

Jeżeli natomiast organizacje handlowe zrze- 
szonych w Zjednoczeniu Gospodarczem Rafine 
iji Olejów Mineralnych rafinerji sprzedawają 
swe produkty ze składów położonych poza ra- 
finerja, ceny ustalone na zasadzie powyższych 
jednostęk kalkulacyjnych podwyższają się o 
cca 7—10% przy produktach tu podanych, zaś 
o 5% przy olejach maszynowych, na pokrycie 
manka rozlewowego i własnych kosztów admi 


dnak rzeczy ; Gnesin był tylko syn:bolem dla wszyst 
kich tych dyrektorów i reżyserów, którzy jako 
współwinni z AA Acjpuszczenia Dybuka na sce- 
og żydowską, podduć się byli Winni wyrokowi tego, 
za Wszystkich żydowskich trybunałów najprzedniej- 
Szego areopagu sędziowskiego, 

Pawiadam „najprzedniejszego”, gdyż wszystko to, 
co dziś w literaturze hebrajskiej prym wodzi, zasia- 
dało przez dwa wieczory przy zielonym Stole, usta- 
wionym na scenie „Bet Am“ w Tel Aw., by po roz- 
ważeniu wiszelkich pro i contra, po przesłuchaniu 
stwon i Świadków {po wyśluchaniu eksperlów, po ex- 
plice i replice orzec urbi et orbi mie mniej i nie wie- 
cej, jako Że — Dybuk — jest' poronionym tworem 
szłowiekn kuszącego się o berło poety... 

Zasiedłi więc przy zielonym stole prawie Wszyscy 
młodzi į starzy literaci hebrajscy, bawiący w Pale- 
etynie. a brakło tylko Bialika, siejącega obecnie ziar- 
no hebrajszczyzny na zachwaszczonym amerykań- 
skim ugorze. Trybunałowi przewodniczył BaraSz, a 
sędziami przysięgłymi byli między innymi Dr. Glück- 
son Karmi, Dickstein. (Agnona nie powolano, jako 
że hędąc duchowo spokrewnionym z Anskim, nie 
dawał gwarancji, iż Dezstronnie spełni obowiązek 
węddago). Właściwie nie Wiadomo, oo wplynęło na 
fowyższy przydział ról. Czy pozytywny względnie 
negatywny śiożumesk do. Dybuka? Gzy sympatje lub 


nistracy jnych, 
składów. 
Poniżej podajemy dla przykładu ceny obec 
nie obowiązujące loco stacja Kraków przy od 
biorze powyżej 4000 kg brutto. zwane cenami 
ralineryjnemi, a obok ceny przy odbiorze pro 
duktów z tutejszych składów w ilościach drob 
nych, względnie beczkowych. 
Za 100 kg. loco skiad 
Ceny rafineryjne; Ceny składowe; 


związanych z prowadzeniem 


W złotych 

Nafta 43:50 4780 
Benzyna 0700-10 12720 140— 
s 0710-20 11970 131*— 

x 0720-30 11320 124:50 

s 0730-40 10720 118:— 

m 0740-50 10050 11050 

» 0750-60 88-60 97'— 

k 0760-70  80— 88— 

> 0770-80 67:30 CE Sien 
0780-90 6520 7470 

Olej gazowy 33:25 36'80 
Parafina 60-52 216— 232 — 


Przy odbiorze powyższych produktów w oy- 
sternach dostawcy, obniżają się ceny ©' 
1.50 Zd za 100 „We 


Treść HMOWY 2 m ionia 


Dnia 3.ga bm, modpisana została na podstawia 
upoważnienia Rady Ministrów przez Ministrów Skage 
bu i Przemysłu i Handlu umowa z koncernem amie- 
rykańskim W. A. Harriman and Co., reprezentowa- 
nym przez wiceprezydenta liimy P, Irving Rossi, 

Umowa ta jest wynikiem długctrwałych, bo cig- 
gnących się od listopuda 1025 r. pertruktacyj, i zo: 
stała zawarta w związku z za.niarem W. A. Harni 
mana zakupienia akcyj Sp. Akc. Giesche w Katowi- 
cach od! ich niemieckich właścicieli 

Firma W. A. Harriman ind Co. uzyskała sęreg 
koncesyj w zakresie zwolnień calnych i podatku 
majątkowego. Zgodnie z təmi xonossjami Sp. Akt, 
Giesche gostaje zwolniona oå podatku majątkowego, 
hastęjpmie w Ciągu 25 lat od daty przejęcia Sp Aka. 
Gicache pozez spółkę amerykańską, utworzoną przeź 
Harrimana Rząd polski będzie zwracał $p. Akg 
Giesche uUiszuzone przez nią oplaty |szytwozowe za 
rudę cynkową i ołowianą oraz Cło wywozowa ad 
cynku, ołowiu i jego fabrykatów, o ile cło takie by- 
toby wprowadzone. Zwrot cła będzia dotyczył całej 
produkcji Sp. Ake. Giescna a wyjątkiam Hogoi, nie- 
zbędnych dla użytku Wewnętrziego, któro usńnlać 
będzie Ministerstwa Przemysłu i Baudiu. 

Firma W. A. Hariman natomiast zagwaranioWwa: 
ta Rządowi minimam podatku dochodowego w a 
mie 1,500.000 dolarów za okreę od 1826 r. do końca 
1981 r. z obowiązkiem wpłacenia zaliczki w wysa- 
kości 4%; sumy gwuraniowanej i podnięginia zdol- 
ności produkcyjnej zakładów  Giaschęgo. Ponadto 
firma zobowiązała się do poczynienia inwestycyj, 
u:ojących na celu ulepszenie techmiczne 
Giesichegfo, przyczem określone została mininuna 
kwot, jakie mają być włożone w przedeiębioretza, 
jako kapitał inwestycyjny i cirotowy, na siną 10 
A ee 20 RAMZES dA NAMSA" „Ml r W dk ała | dolarów, 


intypaije w stosunku do oskarzonega? Czy, woasece 
rozstrzygała reżyserja, Spoczywająca W rękach arati- 
tującego sąd Związku pisarzy hebrajskich? Nie 
riem, dlaczego obowiązku prokuratora podjął sę 
Steinman i Fichman, a w togę obrońców ubrali się 
Harrari, Rabinowicz i Rubaszaw; dlaczego prokure- 
torzy powołuli na świadków Sglońskiego i > 
a obrona szukała poparcia, swych ergumeniów u 
Dr. Blufsteina, Akdowi i. i W każdym mmie pray- 
znać muszę, że od pierwszej chwili, od chwili gdy 
lylko kurtyna się (podniosła, a przewodniczący tey- 
bunału trzechkrotnam uderzeniem młotka wezwał 
sędziów. by obywatelski swój obowiązek epełniż w 
pelnem poczuciu spoczywującej na ich sumieniy od- 
powiedzialności, — miałem wrażenie, że jestem m 
prawdziwej sali rozpraw i że wkrótce wprowadzą na 
Salę oskarżonego w towarzystwie dwóch żandarmów. 
Lecz nie tylko ja miałem pełną iluzję rzeczy Wisto- 
ści, Także prokurztowzy zapomnieli, zdaje się o tem, 
iż oskarżony już od dawna spoczywa w tem odwie- 
Gzućim więzieniu, z którego jedynie dzięki 
kiej cudotwórczej sile Rebego z Mirjamjppla powo 
nym być można na sądową rozprawą. Prokuratorzy, 
bowem rzucili się na oskarżonego a wełiemencja ù 
vlokwencją godna zawodowych kolegów. Rozbie- 
rali i prześwietlali Dybuka do głębi jego litcrechiej 
struktury, Krajsli w lewo i prawa pige TÓwnocze- 


G 
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F „Bund“ w 


Dyskusja palestyńska, jaką zapoczątkował 
wśród żydowskich socjalistów w Ameryce, 
red. „Forwertsu* Ab. Kahan, toczy się iście po 
amerykańsku. Od sześciu miesięcy, t. j. od 
czasu powrotu Ab. Kabana, zamieszcza „F'or- 
werts“ obszerne artykuły i wywiady wybi- 
tnych przedstawicieli ruchu socjalistycznego 
w Ameryce w sprawie stosunku socjalistów 
żydowskich wobec odbudowywującej się Pa- 
lestyny. Wreszcie trzema dużemi artykułami 
kończy p. Ab. Kahan w numerach z 6, 7 i 10 
maja „Forwertsu* tę dyskusję, rozprawiając 
Bię ostatecznie ze swoimi przeciwnikami. Za- 
znacza on oczywiście z góry, że nie jest sjo- 
nistą, lecz odnosi się ze sympatą do idei pa- 
lestyńskiej. 

Kategorycznie zwalcza pogląd, rozpowsze- 
chniony wśród socjalistów żydowskich, że 
praca robotników dła Palestyny stoi w sprze- 
czności z wszelką konstruktywną działalnością 
w golusie. 

„My w Ameryce czynimy wszystko dla na- 
szych „starych ojczyzn* (w Europie wscho- 
dniej), a jeśli bundowcy mówią nam, ĉe Pa- 
destyna przeszkodzi pracy konstruktywnej 
w Warszawie czy Białymstoku, to jest to 
sprzeczność. Idąe za ich poglądem powinni 
byli socjaliści żydowscy w Ameryce powie- 
dzieć: czemuż zajmujecie się pracą dla wa- 
szych głodnych braci w Europie wschodniej. 
Przecież to odsuwa was od działałności socja- 
Hstycznej w Ameryce. Podobnie trzeba było 
powiedzieć panom bundowcom, troszczącym 
gie o działałność kulturalną w Warszawie, 
Kownie czy Rydze: pozostawcie tę działalność 
swemu losowi. Odsuwa ona was od pracy, 
którą winniście spełnić tu w Nowym Jorku, 
jako członkowie partii socjalistycznej. Od nas 
nie usłyszycie takich zarzutów, ponieważ 

stulat taki oznacza związanie ducha socja- 
istycznego łańcuchem dzikiego fanatyzmu. 

P. Litwak jeden z czołowych przedstawi- 
cieli „Bundu*, przebywający obecnie w Ame- 
ryce, postawił jako zarzut przeciwko palesty- 
nizmowi fakt, że Palestyna wymaga specjal- 
nego poparcia golusu. Na to odpowiada pan 
Ab. Kahan: „Jeśli to jest motywem przeciw 
sympatji do Palestyny, to należy zapytać, co 
jest z poparciem wysłanem naszym towarzy: 
zom w Warszawie, Łodzi i Białymstoku dla 
ich szkół i ich prasy. Z motywu p. Litwaka 
można wyciągnąć wniosek logiczny, że i ta 
praca jest zakazana. Kolonje żydowskie w 
Palestynie nie są samodzielne i dlatego nie 
inałeży ich popierać. A ponieważ szkoły we 
jWiłnie, Warszawie i Białymstoku nie mogą 
wię również utrzymać bez subsydjów, przeto 
mie wolno ich także popierać*. 


wie chemicznie każdy kolor arlystyczny i nie ską- 
piac słów satyry i potępienia tak dla ojca jak i sy- 
Pa Anski to nie poeta, lecz — rzemieślnik, „pacer', 
Paitan, rzetelniejszy od tych kiórych w Dybuku 
|stwianzył. A „Dybuk“, to nie poezja, lecz — uczona 
rozprawa o żydowskim folklorze. Zdaniem bowiem 
pierwszego oskarżyciela Steimmana „Dybuk“ nie jest 
Sworem serca, lecz mózgu. Nie jest ani dramatem 
ealistycznym, ani fantastycznym,a dwa te demen- 
b. występujące w „„Dybuku” obok siebie, nie są na- 
deżycie spojone. To zaś, Co się na scenie dzieje, jest 
Bez wewnętrznego związku, bez wewnętrznej prawdy, 
Bez artystycznej wartości. obliczone wyłącznie na 
Bewnętrzny efekt. Na poparcie swego zapatrywania 
przytoczył Steinman fakt, iż gdy Anski czytał po raz 
pierwszy „Dybuka* wobec grona Żydowskich: pisa- 
bzy, między którymi był także i Bialik, wszyscy bez- 
względnie odmówili sztuce scenicznego i literackiego 
|kmaczenia. Dopiero, gdy Anski zwrócił się do nie- 
Żydów, ci zaintrygowani egzotycznymi pierwiast- 
kami tej sztuki, przyjęli ją entuzjastycznie. Potem 
Bopiero, dzięki uznaniu przez nic-Żydów, poczęli i 
Żydzi wynosić „Dybuka* pod niebiosa, Wkońcu 
biwierdza Steinman, iż interpreiacja Wachtangowa, 
którą w całości przejął Gnesin, dała Dybukowi szatę 
kupełnie obcą pierwotnym artystycznym zamielze- 

om Anskiego. Ponieważ, zdaniem Steinmana Dy- 

| wprowadza deZorjentację, w życie duchowe 


n Ółczesnego Żyda i demoralizuje jego zmysł kTy- 


ba 


, Zwraca się Steinman do Wysokiego Trybu- 

2 prośbą, by wydał wyrok, zakaZujący dal- 
kiego wystawiania „Dybuka" na scenie Żydowskiej. 
6 *m ie: sw ś| B. Zimmermann. 


(Dokończenie nastąpi.). iian a. 


oświetleniu Ab. Kahana 
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„NOWY DZIENNIK patek T8. VII. 1920. 


Litwak zarzuca Kahanowi, że wyrządza 
szkodę socjałistom żydowskim. wskazując na 
przejawy antysemityzmu w Ameryce i uwy- 
puklając pozytywne zjawiska życia palestyń- 
skiego, przez co przyczynia się do wzmoże- 
nia ruchu sjonistycznego. Na to odpowiada 
Kahan: „Czy nie należy opowiadać o trudno- 
ściach Zydów w dostaniu się na wydział 
medyczny w Ameryce? Trzeba o tem milczeć 
w obawie zaszkodzenia agitacji socjalisty- 
cznej? Trzeba przemilczeć fakt, że Zydzi żyją 
w Palestynie w warunkach, przewyższających 
znacznie życie Arabów? Grzechem jest z mo- 
jej strony, że wspomniałem z uznaniem o sto- 
sunku organizacyj sjonistycznych do robotni- 
ków palestyńskich“? 

A w końcu daje p. Ab. Kahan następującą 


PE |" 


Nr. TB 
- = 


charakterystykę Bundu. „Bund ma zasług 


dla robotnika żydowskiego. Ale gdyby jege 
praca uświadamiająca, zamiast sskciirzkjegą 
fanatyzmu, posiadała szersze horyzonty, wi 
cej tolerancji i więcej sympatji ogólno-łudzkie 
byłaby ta praca znacznie owoeniejszą. Kiedy 
byłem młodym, był socjalizm nasz oddzielony 
od narodowości żydowskiej. Uważaliśmy, że 
nie należy nazywać się socjalistami żye 
dowskimi, lecz mówiącymi po żydowsku“, 
Kiedy przybył Bund jako organizacja socjąe 
listów zydowskich, widzieliśmy w nim sprzee 
niewierzenie się ideałowi naszemu. Bund 
pierwszy wniósł żydostwo do ruchu, atoli 
dziś — Bund się cofa. Podobny jest do pier 
wszych kolonistów angielskich Ameryki. Opuw 
ścili oni Anglję z powodu nietolerancji relie 
gijnej, a tu w Ameryce nie posiadają ani 
trochę tolerancji wobec drugich*. ; 

Tak mówi o „Bundzie* redaktor socjalie 
stycznego „Forwertsu*, Ab. Kahan. 


Dookola ustawy o gminach iydówokich w Palestynie 


Wainy i aktualny problem organizacji żydostwa palestyńskiego. 


(r) Rząd palestyński przeslał niedawno E- 
gzekutywie Sjonistycznej i Waąd Leumi pro- 
jekt ustawy o organizacji gminy żydowskiej 
w Palestynie, chcąc zapoznać się ze stanowi- 
skiem organizacji sjonistycznej w tej sprawie. 
O sianowisku tem rozstrzygnie wkrótce posie 
dzenie Komitetu Akcyjnego, które poweźmie 
uchwałę w tej kwastji dla jiszuwu palestyn- 
skiego zasadniczej. 

Projekt ustawy, przedstawiony przez rząt, 
nie wywolał zadowolenia w palestyńskiej opi 
nji publicznej, Wyrazem tego jest m. in. ar- 
tykuł hebrajskiej „Haarec“, która wyraźnie 
zaznacza, że projekt rządu nie stanowi pod- 
stawy dla organizacji jiszuwu na zasadach na 
iodowych. Główną wadą ustawy o gminie ży 
dowskiej w Palestynie jest, — zdaniem „Haa- 
rec“ — to, że buduje organizację gminy nie 
na zasadzie narodowej, na zasadzie ogólno-na 
rodowego związku przymusowego, lecz czyni 
z gminy organ potrzeb religijnych i w istocie 
swej dobrowolne zrzeszenie. Projekt zna wpra 
wdzie jedną tylko gmine w danej miejscowo 
ści, lecz gmina ta aie jest pojęciem narodo- 
wem, lecz tylko loka!nem, W każdej micjsco- 
wości może istnieć tylko jedna gmina, lecz 
nikt nie musi do tei gminy nałeżeć, jak to jest 
oczywisiem i koniecznem w organiźmie naro- 
dowym. Żyd nie naieży wedle projektu do gmi 
ny siłą rzeczy, jako Żyd ze względu na swą 
przynaieżność do narodowości żydowskiej, lecz 
każda jednostka, lub każda odrębna grupa mo 
że zrzec się swych praw i obowiązków do gmi 


ny, przyczem wystarczy doniesienie, że skreu 
śla się z listy człouków gminy. Wedle tego 
projektu każdy, kto chce uniknąć np. płace- 
nia podatków, może się od tego uwolnić, Wy« 
kreślając się z gminy przy powołaniu się ma 
zasadę „wolności sumienia“, 

Obok tego bardzo zasadniczego punktu za- 
wiera projekt punkt e jurysdykcji raczelnego 
rabinaiu. Ponieważ jurysdykcja rabinatu naa 
czelnego nie obowiązuje przynależnych do ins 
nego państwa, przeto siłą rzeczy wytworzy się 
w kołach postępowych żydostwa, niechętnych 
sądownictwu rabiisackiemu, skłonność nile- 
przyjmowania obywatelstwa palestyńskiego 
tak długo, jak długo ten punkt ustawy o gmi 
nach nie zostanie zmieniony, Jedynem unika 
nięciem rozłamu, wynikającego z tego punktu 
byłoby utworzenie obok sądu rabinów, sad 
świecki, dla spraw należących dotąd do ju- 
rysdykcji rabinatu, by każdy Żyd miał wolny, 
wybór co do sądownictwa. Tak więc, o ile 
pierwsze postanowienie projektu w sprawie 
nieprzymusowości należenia do gminy stwa- 
rza furtkę szczególnie dla Agudy, to drugie po 
stanowienie, co do jurysdykcji rabinów, za- 
wierą w sobie niebezpieczeństwo oderwamą 
się postępowej inteligencji od gminy, 

Wohec takiego “tanu rzeczy projekt ten wi. 
nien być, zdanie „Haaree”, przyjęty tylko 
wówczas, jeśli dokonane będą zasadnicze zn»la 
ny w sprawie przymusowej organizacji na zaa 
sadach narodowych i odpowiedniej reformy co 
do jurysdykcji rabinackiej, i 
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Papież przeciw antysemityzmowi 
w świecie katolickim 


Rzym. ŻAT. Monsignore Asseldonk, założy- 
ciel stowarzyszenia p. n. „Amici  d'lsraelo" 
(„Przyjaciele Izraela". o którego utworzeniu 
niedawno donieśiśmy), został przyjęty na pry- 
watnej audjeneji przez Papieża. Korespondent 
ŻAT-nej dowiedział się o przebiegu audjencji, 
co następuje:: 

Papież oświadczył Monsign. Asseldonkowł 
iż aprobuje jego inicjatywę w kierunku zwał- 
czania antysemityzmu, który przyjął ostatnio 
tak ostre formy w świecie katolickim. Uczu- 
cie bowiem antysemityzmu jest zaprzeczeniem 
nauki chrześcijańskiej. Naród żydowski — po 
wiedział papież -— jest narodem boskim, acz. 
kolwiek wyższe jego klasy są racjonalistycz- 
nie usposobione. W dalszej rozmowie papież 
wspomniał, iż uczył się hebrajskiego w Medjo 
lanie u rabina Fano, często odwiedzał synago 
gi i podczas jego pobytu w Polsce znajdował 
się w kontakcie z licznemi osobistościami ży- 
dowskiemi. „Zarówno ja, jak ich eminencje 
kardynałowie są przyjaciółmi Żydów,  albo- 
wiem jest to jeden z głównych nakazów religji 


chrześcijańskiej. Stowarzyszenie „Amici d'fsrą 
elo" winno zatem ofiarnie i szczerze zwalczać 
antysemityzm", 


Kongres paneuropeiski, a kwestia żydawtta 


Na 1.ym kongresie pan-europejskim zwęła+ 
nym do Wiednia na polowe października br: 
będzie kwestja żydowska w Europie jednym 4 
punktów obrad kongresu. 

Główny inicjator idei pan.europejskiej hr, 
dr. Coudenhove-Calergi stara się nawiązać 
stosunki z żydowskiemi organizacjami społecz 
no-politycznemi, ceiem zainteresowania spole 
czeństwa żydowskiego ruchem pancuropeje 
skim. 

LEGAT 1000 FUNTÓW! SZTERLINGÓW NA 
RZECZ UNIWĘRSYTĘTU  HĘBRAJSKIĘGO 
W JEROZOLIMIE. 

Londyn, ŻAT. Otworzono tuiaj testament 
Michała Langego, zmarłego w sierpniu zr, w. 
Palestynie. Zmarły zapisał na rzecz Uniwersg 

tetu Hebr. 1000 f, szt. ar 
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JAK WYGLĄDA „SPRAWIEDŁIWOSC* 


RUMUNSKA? | 
W czasie żydowskiego Sadaego dnia ub. ro 
ku napadła szajka chuliganów rumuńskich na 
synagogę w mieście Noamr. Chuligani zranili 
wówczas wiele osób. Opryszkom stawili opór 
młodzieńcy żydowscy i ranili kilka osób z po 
śród napastników, Sędzia śledczy, zamiast po 
ciągnąć do odpowiedzialności napastników wy 
stawił akt oskarżenia na obywateli-żydów ob 
winiając ich o napad i pobicie studentów ru- 
muńskich. Obecnie rozpoczęła się rozprawa są 
dowa w tej sprawie. Rozprawa wywołała wiel 
kie zainteresowanie wśród ludności  żydow- 
skiej, 
j) . ——o$0——— 
! ŻYDZI NA SWIATOWYM KONGRESIE 
STUDENCKIM. Dnia 25 lipca br. obradować 
będzie w Jugosławji doroczny międzynarodowy 
(Kongres studentów. Związek światowy studen 
Rów Żydów, reprezentowany będzie na kongre 
kie przez specjalną delegację w skladzie 6 osób. 
' ZGON UCZONEGO ŻYDOWSKIEGO. W 
Rzymie zmarł, przyżywszy lat 67, znany sena- 
tor i uczony żyd. prof. Victorio Polacco. Prof. 
Polacco mianowany zosta: senatorem w 1900 r. 
i wszechstronną wiedzą swą zaslużył na uznanie 
(Wkrótce potem prof. Polacco zotał członkiem 
włoskiej akademji umiejętności Jednocześnie 
był on przez długie lata nauczycielem włoskie 
go następcy ironu. Wychowany w duchu re 
łigijnym, pozostał prof. Bollaco wiernym reli 
gji i tradycji żydowskiej przez cale swoje ży- 


cie. . 


AUDJENCJA DR. GASTERA U KRÓLA RU 
(MUNSKIEGO. Chacham rabi gminy sefardyj- 
skiej,w Londynie dr. Gaster, bawiący obecnie 
iw stolicy Rumunji, przyjęty został na audjen 
cji u -króła rumuńskiego. Dr. Gaster wraz z 
swoją córką zatrzymany został na obiedzie w 
pałacu królewskim, Po obiedzie król rumuński 
prowadził dłuższą rozmowę z dr. Gasterem, 
iWykazując wielkie zainteresowanie i uznanie 
dla prac dr, Gastera w dziedzinie filologji ję 
zyka rumuńskiego. 


' WYCIECZKA KUPCÓW GDANSKICH DO 
PALESTYNY, Wystawa targów gdańskich 
przystąpiła do zorganizowania wycieczki kup 
ców miejscowych do Palestyny, Do dnia dzi- 
'siejszego 25 firm gdańskich nawiązało stosun- 
ki handlowe z Palestyna. Wycieczka odbędzie 
się w najbliższym czasie. 


NADESŁANE. 


„Za rubryką tę redakcja nia odpowiada 


Świet tencj 
Sprzedam kompletnie urządzony i zaprowadzony 
interes wraz z towarem w Zakopanem w centrum 
o 2 dużych wystawach na dogodnych warunkach. 
Zgłoszenia pod „Egzystencja* do Admin. N. Dz. 


OGŁOSZENIE. 


Dyrekcja Opieki nad Sierotami żyd. m. Krakowa 
żawiadamia, że rejestracja sierot żyd. m. Krakowa 
kończy się we wtorek, dnia 20 lipca 1926 r. 

Wpisy odbywają się w Zakładzie Wychowawczym 
Bierot żyd. w Krakowie, przy ul. Dietlowskiej L. 64 
w godz, od 9—11 przedpoł. 

y wpisie przedłożyć należy: 

a) pa urodzenia dziecka; 

b) zaświadczenie śmierci ojca lub matki. 

G. Spierer, Dyrektor. 

Kraków, dnia 14 lipca 1526 r. 


| t ertrudy z8. Tel 328. (wejśala od plant) 
Nowy gem Codzienole przedaławienie 
od godziny © wieczór. — Wstęp wołay. 


Wydział Zydowskiego Klubu Towa- 
rzyskiego w Podgórzu wyraża WPanu 


Drowi Laubowi 


Swemu cenionemu Prezesowi, głębokie 
współczucie z powodu śmierci dziecka. 


TIKLANKA WODY i 


„A MERA" na czczo przeczyszcza 


najlapiej organizmi, 
ZADAC W APTEKACH I DROGURRJACH. 
Lpabr. wód miner. R. Rząca I Chmurski, Kraków. 


+ 
" 


„NOWY DZIENNIK piątek 16. VII. 1926. 


Str, Po 


Wiademości z kraju 


Narady w Ministerstwie pracy 
wsprawiespoczynku niedzielnego 


Onegdaj odbyła się w ministerstwie pracy 
konferencja przedsiawicieli żydowskich związ 
ków zawodowych, zapreszonych ccicm Wwypo- 
wiedzenia się co do żądania kupców i rzemie- 
ślników żydowskich w kwestji możności pra- 
cy w niedzielę. 

Przedsiawiciel ministerstwa pracy cświed- 
czył, że rząd ma zamiar uznać postulat kup- 
ców żydowskich i pozwolić pracować w sobo 
tę wieczór w zamian za przymusowy spoczy- 
nek niędziełny. Ponieważ robotnicy i handłow 
cy są w tej sprawie zainteresowani, zapytuje 
rząd zaproszone organizacje O pogląd na tę 
kwestję. Część delegatów wypowiedziała się 
za nowelizacją uslawy o spoczynku niedziel- 
nym w tym duchu, by dano możność wolnego 
wyboru dnia spoczynku. Firmy, które nie pra 
cują w sobotę, mogą pracować w niedzielę i 
naodwrót. Naloiniast przedsiawiciele „czerwo 
nego” związku oświadczy i, że każde ulatwie- 
nie spoczynku nizdztemege dla Żydów jest 
zwrócone przeciwko interesom handlowców i 
robotników  rzeuieslniczych. Przedstawiciel 
rządu oświadczył, że nie moż? być mowy o 
wolnym wyborze dnia spoczynkowego i przy 
rzekł przedstawić wypowiedziane poglądy kom 
peteinym czynnikow rządowym. 


Monarchiści zajmują pozytywne 
stanowisko wobec rządu p.Bartla 


W ubiegłą niedziete odbył się w Warszawie 
zjazd monarchistycznej organizacji chłopskiej. 
Na zjeździe omawiano polityczny program or- 
ganizacji i podstawy działalności monarchisty 
cznej. Referat polityczny wygłosił poseł Dr. 
Cwiakowski, który przedłożył m. in. wnlosek 
w sprawie zmiany konstytucji, W tej sprawie 
zajął zjazd pozytywne stanowisko wobec rzą 
du Bartla. 


Główny sezon w Krynicy 


(Kor. wl). Krynica, w lipcu. 

Główny sezon w Krynicy rozpoczął się pod 
dobremi auspicjami. Po długotrwałych de- 
szczach nastała śliczna pogoda, a palące pro- 
mienie lipcowego słońca wywabiły tłumy ku 
racjuszy na deptak, który czyni wrażenie wieł 
kiego europejskiego miejsca kapielowego, Wil 
le i pensjonaty przepelnione gośćmi z wszyst- 
kich stron Polski, a nawet nie brak i gości za- 
granicznych. Krynica posiada bowiem wszel 
kie warunki siawnego „badu”, a pod względem 
zewnętrznego wyglądu już dzisiaj zaczyna się 
zbliżać do poziomu europejskich uzdrowisk. 
Porządek i czystość na głównych przynajmniej 
miejscach spacerowych -— wzorowa. Spodzie- 
wać się należy, że Zarząd poczyni wszelkie 
starania, ahy te zalety rozciągnąć także na u- 
lice i miejsca dalej od centrum położone, któ- 
re przy tegorocznej dużej frekwencji zamie- 
szkałe są przez liczne rzesze kuracjuszy. 

Na ogół mieszkania w willach i pensjona- 
tach zajęte. Przy usilnych poszukiwaniach jed 
nakże i odrobinie szczęścia, można jeszcze tu 
i ówdzie znaleźć jakiś pokój. Ceny pensji od 
12—20 zł. dziennie. W porównaniu z cenami 
miejscowości zagranicznych przy wysokim u 
nas kursie dolara ceny te nie sa zbytnio wy- 
górowane. 

Piętą achillesową obecnego sczonu są — ką 
piele. Przy tak licznym napływie gości nor- 
malne zaopatrzenie kuracjuszy w bilety ką- 
pielowe natrafia na poważne trudności, które 
tylko z trudem udaje się Zarządowi pokonać. 
To też zewsząd słychać narzekania na kilku- 
godzinne wystawanie przed kasami kapielo- 
wemi, co zwłaszcza dla osób naprawdę cho- 
rych staje się istną plagą. Apelujemy tą drogą 
do miarodajnych czynników, aby przez celowa 
organizację sprzedaży biletów i wyznaczanie 
oraz ścisłe przestrzeganie odpowiednich go- 
dzin, stosownie do, zarejestrowanych nume- 
rów legitymacji, starały się ułatwić kuracju- 


szom w korzystaniu z lego, lak ważnego czyn 
nika kuracyjnego w Krynicy. ; 

Nie brak też w tym sezonie i kulturalnych 
rozrywek, jak doskonala orkiestra zdrojowa. 
koncerly, a w pierwszym rzędzie warszawskłk 
zespół operetkewy p. Niewiarewskiej. Teatr 
ten, dający codziennie przedstawienia, cieszy, 
się liczną frekwencją gości, którzy z przy jemno 
ścią spędzają godziny wieczorne przy lekkiej 
muzyce, 

Znaczny odsetek kuracjuszy stanowią i w 
tym roku Żydzi, wśród których jest też i naj 
więcej takich, którzy tu rzeczywiście dla porą 
towania zdrowia a nie tylko dia przyjemno» 
ści i zabawy się zjeżdżają. Należy przyznać, 
że Zarząd zdrojowy i jego organa na ogół nie 
czynią różnie wyznaniowych czy narodowo= 
ściowych w traktowaniu kuracjuszy, co nie- 
stety dziś jeszcze należy z uznaniem podnieśćy 
jakkolwiek normalnie myślącemu  człowiekoe 
wi wydawać się to powinno rzeczą samo prze£ 
się zrozumiałą, — Inaczej na tę sprawę zapa 
trują się nieliczne, coprawda, jednestki wśróć 
publiczności „rdzennie“ polskiej. które dśją 
wyraz swemu niezadowolenin z „zażydzenia” 
Krynicy. Głosy te, nie idące oczywiście „Ww 
niebiosy“, słyszeć można przeważnie w owych 
„ogonkach* kasowych, a wychodzą one z ust 
różnych „ciał“ nauczycielskich płci żeńskiej, 
które przywiozły tu swą nienawiść do Żydów, 
z różnych prowincjonalnych Pipidówek, gdzie 
przez cały rok pratują — o ironjo! — na tz, 
„niwie oświatowej", - 
ab. 


o$o——— 

SANOK. (Kor. wł). Rotznica Herzla, — Uroczy- 
stość niezawisłości Ameryki. — Dostojny gość í 
Ameryki, — Turniej tennisowy „Rdiły*, | 

W rocznicę zgonu Teodora Herzila odbyło się 
staraniem tut. Kom. Lok., uroczyste, nabożeństwu, 
w głównej synagodze. Nadkantor p. D. Zutkermann 
odśpiewał „El mole rachmim* i IHalikwę, poezen 
p. dr. Weinreb wygłosił piękne i silne (półtorago- 
dzinme przemówienie o ziBczeniu Herzla. W związ 
ku Z uroczystością urządzono zbiórkę na rze 
, Keren Kajemeth", która przyniosła pokaźną kwotę. 

Tegoż dnia odbyła się w synagodze imponująca: 
uroczystość z okazji Święta wyswobotlzenia Amery- 
ki. Główna Synagoga przystrojoną byłu chorągwia- 
mi: polska, Żydowską i amerykańską, Obećni bylśę 
przedsta wicielstwo Starostwa, wojskowości itd, Kam- 
tor miejski P. Zuckermann odśpiewał z chórem hymn 
amerykański, polski i Hatikwę, plodzem zastępca ra- 
bina p. Brumer odprawił odpowiednią modlitwą 
przy otwartej arte. 

Od niejakiego czasu bawi w naszem mieście Znany 
filantrop, nođak sanocki — p. Maks Jónas z Nowego 
Jorku. Udzielił on zapomogi wsaystkim tutejszym 
instytucjom, bez względu na ich kierunek polityczny. 
Oprócz stałej kwoty, jakiej użycza hebrajskiej szko- 
le, oahronce Żyd. i Tałmut Torze, położył ogromna 
zasługi dookoła Żyd. „Podkarpackiego banku ku- 
pieckiego', który Stanowi nader ważną iristytucję, 
udzielając pożyczek różnym zrujnowanym kupcora: 
żyd. w naszem mieście. Szczególną szozodrobfiwość 
wykazuje p. Jomas w datkach dla zubożałych: przem 
kryzys ekonomiczny obywateli żydowskich. Pokaźną 
sutfnę zaoliarował też dla budowy „Domu Żobiierza", 
Żydzi samoccy, wierzą przeto, iż przełożeństwo „Dio- 
mu Żołnierza* udzieli sali także i na żydowskie im- 
prezy, tembardziej, że tulejsze żydostwo swojem 
pieniężnem poparciem niemało przyczynia się do 
budowy tego domu. 

Onegdaj odbył się na własnym korcie Ż. K. S. 
„Redifa* turniej tennisowy, w którym pierwsza tla- 
groda dostała się w udziele p. Baruchewi Baldingie- 
rowi. 


GRYBÓW. (Kor. wł). Ruch SjoniStyCzny. — Pra 
ca oświalowa. — Żydowski Bank Spółdzielczy, 

Zamicjowana w Miesiącu Organizacji Sjońskiej 
fraca Sjonistyczna rozwija się bardzo pomyślnie. 
Przedewszystkiem przeprowadzona została akcja 
azeklowa, której wynikiem było zebranie 91 szekłi. 
Następnie zawiązało się — dzięki inicjaty vie i sta- 
raniom p. Dra Besena — Stowarzyszenie Kobiet Ży- 
dowskich „Mirjam“, liczące około 40 członkiń. Sto- 
warzySszenie to ukonStytuowało się dmia 20 czerwca 
br. W skład wydziału weszły: pp. Besenowa (przew.) 
Landauowa (wiceprzew.), Eisenówna I.,  Hirscłró- 
wna N., Kriegerowa, Neugróschlówna M., Reinkrau- 
tówńa B, 

P. Dr. Besen wygłosił Za Staraniem „Mirjam“ 
przed kilku dniami popularny odczyt pt. „Radłe", 


„NOWY DZIENNIK piatek TG. VII. 1956. 


©aś$ onegdaj odczyt o „Dziejach kolonizacji żydow- 
gkiej w Palestynie”. 

. Dnia 4 lipca br. urządził p. Dr. Besen przy Wwy- 
datnej pomocy Stowarzyszenia „Mirjam“ — pierw- 
6z9 o Śmierci Herzla — uroczystość herzlowską. 
[Wśród podniosłego nastroju zagaila uroczystość p. 
dda Eiscnówna; dłuższy referat o działalności i zna- 
czeniu Herzła wygłosił p. Dr. Besen; <eklamowały 
pięknie Rutka, Besenównu i Gołdnanówna, Zaś p. 
Róża König z Tarnowa odczytała  autobiogralję 
flerzła. Uroczystość zakończyła się odśźpiewaniem 
Matikwy. Zbiórka ma Keren Kajencth przyniosła 
kwotę 48 zł. 50 gr. 

ZaWiązał się iakże Komitet z p. Drem Besenem na 
czele, który ułożył Statut założyć się mającego Źy- 
<łowskiego Towarzystwa Oświatowego w Grybowie. 
iDowanzystwo to zamierza po zatwierdzeniu statutu 
w pierwszym rzędzie (powołać do życia żydowską 
freblówke. Znając energję, wytrwałość i ofiarność 
p. Dra Bcsena, należy się spodziewać że plan ten, 
mimo istniejących trudności urzeczywistni, 

Założony z początkiem r. 1925 dzięki staraniom 
pp. Dra Besena, Landaua i Eljasza Gottloba, Żydo- 
wski Bank Spółdzielczy doskonale się rozwija. Stan 
Spółdzielni z końcem Czerwca br. przedstawia się 
nasiępująco: Ilość Członków — 105, Suma: deklaro- 
wanych udziałów — 151, wpłaconych — 133. Kupitał 
trdziałowy — 2660 zł, Kapitał zasobowy — 366 zł. 
KQ gr. Suma: wkładów oszczędnościowych — 10.293 
zt, 88 gr., długów zaciągniętych — 5,000 zł. udzielo- 
kych w br. pożyczek — 22,871 zł. 38 gr. Od poży- 
Kzek pobiera się wraz z dodalkiem na administra- 
cję łącznie 20 proc. rocznie, Najlepszym dowodem 
Łańfania, jakim Spółdzielnia wśród ludności żydow- 
skiej Się cieSzy, jest pomieniona stosunkowo bardzo 
pokaźna suma wkładów oszczędnościowych, mimo 
Że Spółdzielnia od wkładów płaci tylko 12 (proc. ro- 
cznie. W najbliższym CząsSie zWiedzj p. Dr. Besen, 
kato prezes Rady Nadzorczej, Bobowę i Ciężkowice, 
Celem zwerbowania wśród tamtejszej ludności ży- 
idowskiej człoaków dla Spółdzielni i w ten sposób 
Wozszerzy ona Swą działalność na cały powiat gry- 
bowski, £ 
| o ata 
. KAROZUGA. (Kor. wł). Z okazji rocznicy Hes- 
kla wygłosił u nas w wielkiej boźnicy „a zgromadze 
Miu luiawem przemówienie o „naczeniu Herzla tow. 
IPotaszer. Referni, mimo różnych przeszkód  ozynio- 
mych ze trony Czącnej sotni, miał og'omne powa- 
zenio. Po zgromadzeniu tow. Potaszer przyjmowa- 
my był przez chaluców na uroczystej akademii któ 
wa przeciągnęła się do późnej godziny rocnej. 


[KYX Za. KYX | 


| ZGON PREZESA N. I. K, P. W poniedziałek 
em dül w Warszawie prezes Najwyższej 
Kontroli Państwa, śp. Jan Żarnowski, przeżyw- 

Ezy lat 72, 

Zmarty był wzorem nieskazitelnego obywatela, 
który, z wielką znajomością spraw państwowych łą- 
Czył fenomenalną pracowitość. 

ORTODOKSI SABOTUJĄ POSIEDZENIE GMI- 
NY ŻYDOWSKIEJ W. WARSZAWIE, Mimo kilka- 
kroinego zwoływania zarządu gminy żydowskiej w 


. Warszawie, posiedzenia gminy nie dochodzą do sku- 


tku, Dzieje się to na skutek sabotażu ze strony „A- 
pay której chodzi g rezolucję sjonistów, wypo- 
iwiadującą się za niedlopuszczeniem na posiedzeniu 
sarządu rabina gminy, „Aguda“ wskutek nieobecno- 
kici wiceprezesa gminy p. Rosenbauma jest obecnie 
W nmiejszości į dlatego nie przybywa na posiedzenia 
które z powadu braku quorum są stale odraczane. 

` SAMOBÓJSTWO Z NĘDZY. W Warszawie ode- 
bral sobie życie młody handlarz pieczywa Sz. Ren, 
któremu policja kilkakrotnie konfiskowała towar za 
spnzedawanie na ulicy $kazując go na areszt. Kiedy 
onegdaj wyszędł uw handlarz z więzienia i zmalazł 
wię bez grosza.popełmił samobójstwo, wypijając fla- 
szkę esencji octowej. Samobójstwo to wywołało 
wśród sąsiadów handlarza przygnębiające wrażenie. 
Na kilka godzin przed samobójstwem widziano nie- 
szczęśliwego handlarzu płaczącego. 

PLEBISCYT W... WARSZAWIE. Popularny 
dziennik warszawski „Express Poranny" urządził 
plebiscyt na temat: „Czy rada miejska powinna być 
rozwiązana?" — iemat w Warszawie bardzo aktu- 
alny, ze względu na tamtejszą goqpodarkę magistra- 
cką, Do 26 urn rozmieszczonych w całem mieście, 
wrzucają obywąłele swe głosy. — Pomysł dobry — 
awłaszcza W sezonie ogtórkowym... 

KASA CHORYCH LICYTUJE POGOTOWIE 
RATUNKOWE. Warszawskie Pogotowie ratunkowe 
(lłużie jest tamtejszej Kasie Chorych 2891 zł, 41 gr. 
za ubezpieczenie służby sanitarnej. I nie płaci. Ale 
sroga Kaso chorych nie zna żartów. Licytacja. Obu- 
rzona jednak ludność warszawską zbojkotowałą li- 
cylacię. Nie zjawił się ani jeden chętny do knpna. 
Nie przybył nawet sam egzekutor. . 


STRAJKI. Z Białegostoku donoszą: Oliegdaj zo- 
Stał ogłoszony powszechny strajk robotników tkac- 
kich. P, wojewoda przyjął delegację robotników 
i imformował się przytem o istotne przyczyny kon- 
(liktu. Konferował on również z przedstawicielami 
przemysłowców zaznaczając, że strajk należy, jak- 
najrychlej zlikwidować, 

W Toruniu sytuacja Strajkowa bez zmiany. Wczo- 
rajsze pertraktacje z powodu nicobecności prezy- 
denta miasla zakończyły się bez rezultatu. Dzisiaj 
odbyła się ponowne posiedzenie stron z udziałem 
prezydenta miasla. 

CZY POCZTY POWINNE UWAŻAĆ NA DO- 
PISEK „POSTE RESTANTE”. Pewien kupiec ber- 
Vński, który w ostatnich dniach przebywa! m. «4. 
lakże we Wiśniczu, żali ię przed ami, iż adresowa- 
ne do niego z Berlina do Wiśnicza listy z wyraźnyn: 
dopiskiem „poste restante“, usiłowała poczia we Wi- 
śniczu doręczyć jakiemuś jego imiennizowi, a gdy 
się okazało, że ten imiennik przed dwoma jeszcze 
laty zmarł, listonosz zaznaczył na kopercie , Adre- 
Bsat gestorben“ i list zwrócił do Bolina. Jaka z ta- 
kiego szlendrjanu pocztowego wynikuąć może tra- 
gedja rodzinna, łatwo sobie wyobrazić. -— Na pocz- 
tach powinno się hezwzględnie uważać na wszyst- 
kie Części adresu! 


BŁ. p. 


MATYLDA MINDEROWA 


zmarła w Zakopanem, dnia 12-ge 
lipca br. po ciężkich cierpieniach 


w 58 roku życia. 


Pogrzeb odbędzie się we czwartek, 
dnia 15 lipca br. o godz. 2 popoł. 
z domu przedpogrzebowego na 
cmentarzu izraelickim w Krakowie. 


Rodzina. 


W ieinie mody - Pargi ie apowiada tadnyóh zmian 


Od naszej korespondentki paryskiej. 


Moda uchodziła zawszę i słusznie za nieobliczalną 
kapryśnicę. Dztś pokocha coś namiętnie, by jutro 
bez skrupułu porzucić, Ale tym razem kaprys pole- 
ga na czem innem, 

Otóż na przekór wszelkim probom zjednoczonych 
krawców. modniarek i fryzjerów, postanowiła pani 
wytrwać. 

Od roku przeszło nie daje sobie narzucić żadnej 
istotnie mowej linji, koloru, ani fryzury, a nawet 
długości względnie krótkoŚści sukien broni zawzięcie. 
Koncesje ograniczają się jedynie do drobiazgów, 
Jakiś odmienny rękaw, nowy szal, linja stanu nieco 
krótsza, nowy kolczyk lub pasek, — oto wszystko, 
na to się godzić raczy. 

Suknia jumprowa trjumfuje, a z nią razem mały 
kapelusz į ostrzyżona a la garconne fryzura. Czy się 
ta długo jeszcze utrzyma, trudno przewidzieć, 

Kolekcje jesienne, które właśnie teraz wychodzą 
na światło dzienne, nie wielkie przymoszą odmiany. 
Dawniej strzeżono zazdrośnie tajemnic sezonowych 
i przed właściwym terminem nie zdradzano ich 
przed niepowałanymi. Dziś już nietylko właściciele 
salonów mód, ale i najzwyklejsze Śmiertelniczki po- 
dziwiać mogą te nowości jeSienne. Czyżby może dla- 
tego, Że nowości nie są właściwie mowościami ?! 

Linje i pomysły nie zmieniły się wiele od wiosny. 


Obwód i długość sukien pozostały te same, co do- | 


tychczas. Widać dużo sukien plisowanych, dużo pes 
ler$nek i falban u rękawów. Przeważa tendencja gus 
żywania wielkiej ilości malerjału. Rękawy bardzg 
długie i marszczone, lùb bardzo szerokie dołem, 
Szale przyczepione do ramion, fruwające wyloty u 
ramion i wolno puszczane wstęgi, spodnice a nawał 
Żakiety złeżone z kilku kondygnacyj. Wycięcie -nie 
wielkie trójkątne. lub wysoko pod szyję spięte kot: 
njerzyki, Z rimaterjałów wybija stę przedewszystkieną 
aksamit i mora, a także czarne Crepe satin, Gatunki, 
a naWet kolory wełny te Suma co z wiosną. 

Ale do jesieni jeszcze bardzo daleko. Nięzawodnia 
przyniesie ona niejedną jeszcze niespodziankę. 

Na razie Żyjemy w Paryżu pod hasłem lata. Wys. 
ciska ono Swe piętno nawel na lampkach elektrycza 
nych, akrywając je w specjalne szaty, Da najwięk-, 
szego szyku należą teraz Szklane kule ogrodowe 
kolorowe lub srebrne z umieszczoną wewnątrz ża” 
rówką. Na kulę taką, niebieską Czy Zieloną, W każz, 
dym razie jaskrawą i błyszczącą nakiąda się aba- 
żur z Cienkiego, białego, plisowanego papieru per- 
gaminowego, lub umhrelkę z białego bałystu w grow 
chy. A czasem jedno i drugie równocześnie. Kilka 
takich kul różnej wielkości i barwy składa się na 
bardzo efektowne oświetlenie willi  podmiejskiej,| 
hallu lub werandy. À P, 0. 

Paryż, w lipcu. 


ZE SPORTU. 


Wyścig kolarski Kraków- Zakopane 


Odbyty w ub. niedzielę staranjem krakowskiej 
Makkabi drugi z rzędu hieg kolarski na szosie Kra- 
ków—Zakopane, zgromadził na starcie 27 ząwodni- 
ków, reprezentujących kluby Warszawy, Krakawa, 
Lwowa. Zakopanego, Białej i Ọśwłecimią. Fatalny 
slan rozmokniętych dróg oraz meuetanny prawie 
deSzcz, w znaCznym stopniu utrudniał wyścig nic be- 
dy dziwnągo, iż do mety przybyło jedynie 16 zawor 
dników, ma Go zresztą złożył mę Szereg defektów 
nie dających się na miejscu usunąć, Osiągnięte w 
tych warunkach wyniki są b. dobre, puzyczem u- 
derza, iż pierwsze miejsca przypadły niazbyt reno. 
mowamym do tej pory kolarzom. 

Jako pierwszy przybył do celu Piotrowicz (Cra- 
covia) w Czasie 4 godz. 58 min. 35 sek., 2) Chyłko 
(Cracovia) 5 g. 6 m. 46 sek., 3) Czech Władysław 
(Crac.) 5 g. 16 min. 4 sek., 4) Barzycki 5 g. 16 m. 
41 wek., 5) Kiesel (Hlasmonen) 5 g. 26 m, 31 sek., 6) 
Groczewski (W. T, C.), 7) Duszyński (W. T, C.), 8) 
Tarnawa (Biała) 9) Krobot (Cracovia), 10) Grejzer 
(Cracovia), 11) Milczyk (Legja), 12) Malarz (Craco- 
via), 13) Blumenkranz (Makkabi), 14) Sternglas 
(Makkabi). 

Zwycięzcy otrzymaki szereg kosztownych ma- 
gród, których rozdanie nastąpiło tego Samego dnia 
w lokalu Tnzaski przy licznyłn udziale publiczno- 

Organizacja wyścigu wzorowa. Członkowie Mak- 
kabi oraz licznie noZatawione posterunki policyjne 
na całej przestrzeni utrzymywały porządek. W Za- 
kopanem członkowie tamłejszego Sokoła w znacznej 
liczbie z chorągiewkami o barwach Makkabj peł- 
nili funkcję kontrolerów, 

Sedziowali pp. Choczner, kierownik wyścigów, 
prof. Stopowy. Wojtkiewicz kapitan, Weiss, Rudnic- 
ki, Matęrmowski i GorCzyński, 


NADZWYCZAJNA WAŁNE ZGROMADZENIB 
z. K. 56. „AMATORZY“ W KRAKOWIE wybrala 
następujący zarząd; Prezes: Józef Ahrahamer. l 
wiceprezes i kierownik sekcji p. n. Beno Raab, TI. 
wiceprezes Roman Burg, wkretarz: Emil Burstiner, 
skarbnik: Natan Klibanów, członkowie zarządu: Ar- 
nold Brandstalter, Józef Reich, Natun Kaufmaai 
i Józaf Dreier. 
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Wesały kącik 
KRYTYKĄ, 


Narzeczona; Pokazałam tatusiowi wiersze, kiórd 
mi napisałes. 
— No i co powiedział? 
— Tatuś powiedział: Bogu dzięki, że uio wychó+ 
dzisz przynajmniej za poetę! 
WIELKODUSZNOGO. 
— Tatusiu, Śniło mi się dzisiaj, że mi podarowaład 
złotego. 
— No ponieważ jesteś grzecznyin chłopczy kitmę 
Więc možesz go sobie zatrzymać. 
PRZECIWDOWÓD. 


— Chcieliśmy przecież,  Wandziu, utrzymaĝ 
hasze zaręczyny w tejemnicy? 

— Tak, maturalnie, ale Karol powiedział, że nikt 
nie będzie takim idjotą, ażeby się zemną ożenić, więd 


musiałam mu zaraz opowiedzieć! 


WIOTKIE KOBIETY, 
-— Dnistejsae kobiety Coraz więcej szczupieją, Już 
niewiele z nich zostało i to im dodaje uroku. 
— Największy urok jest wtedy, kiedy po nich zot 
staje wspomnienie. , 


Nr. 15$ eS 


„ Towarzyszowi Drowi Laubowi, przewo- 
uu komisji lokalnej Zyd. Fundnszu 
rodowego i Rodzinie wyraża swe szczere 
= aga z powodu „nieodżałowanej straty 
poniósł przez śmierć jedynej córeczki 

Centrala Zyd. Funduszu Narodowego 

dla Zach. Małopolski i Sląska 
i Kom. lokalny Z. F. N. w Krakowie 


KRONIKA 


ka Lipiec 

schód Zachód 
słońca 15 słońca 

8 m. 32 Czwartek 19 m. 51 
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Odwołanie ekólnika w spra- 
wie ebywatelstwa 


We wczorajszym numerze naszego pisma po 
Sałiśmy najważniejsze punkty nowego okólni- 
ka ministra spraw wewnętrznych, umożliwia- 
jacego uzyskanie obywatelstwa. Jak się okazu 
je, obecnie przy podpisywaniu lego okólnika 
zauważył minister Młodzianowski, że podczas 
przepisywania na czysto wkradły się do tekstu 
różne błędy, przeinaczające myśl okólnika 
Tekst jest w pewnych miejscach sprzeczny z 
rezolucjami, powziętemi na posiedzeniach ko- 
misji ekspertów. Z tego względu przystąpiuno 
w ministerstwie spraw wewnętrznych do zreda 
gowania Nowego okólnika w tej sprawie. No- 
wy okólnik ukaże się z końcem bieżącego tygo 
dnia. Czy błędy tekstu były rezultatem ziej 
woli „tajemniczej ręki“, czy też były przypad 
kowe — wykaże śledztwo, zarządzone | 
ministerstwo. 
oĝo——— 

— OSOBISTE. Pan Prezyden! Rzeczypospo 
litej rozp. z 26 czerwca br. przyznał wojewo- 
dzie krakowskiemu Władysławowi Kowalikow 
skiemu, posiadaj gezmu IV. st. sł, przy sposob 
ności przeniesienia 30 na własną prośbę w 
trwały stan Spoczynku, uposażenie emerytal- 
ne Ill-go st. sł. 

— KOMUNIKAT KkURA'TORJUM OKRĘGU 
SZKOLNEGO KRAKOWSKIEGO, Kuratorjum 
O. S, K. oznajmia, że w roku szkolnym 1926/27 
będzie mogło zatrudnić tylko nieznaczną Ilość 
nowych sił nauczycielskich, 


Ponieważ wniesione dotychczas podania kan 
'dydatów (tek) staru nauczycielskiego przekro 
czyły już znacznie przypuszczalne zapotrzebo- 
wanie, przeto dalsze prośby o posady nie będą 
miały widoków przychylnego załatwienia i bę 
dą zwracane petentcra celem skierowania ich 
do innych Okręgów Szkolnych. 


z przyrody | i techniki 


Kop- inia wag!: pod pod dnem m zrsklem 
(Sch) Największe tego rodzaju kopalnie o 
powierzchni 7'8 ku kwadr. znajdują się obok 
Sydney w Australji Wsch. w odległości 3,2 ki 
lometra od wybrzeża. Kopalnie te są znakomi 
cie zaopatrzone w powietrze, światło, wodę itd. 
mają też zupełnie nowcczesne urządzenia du 
pogłębiania szybów i wydrążywania sztolni. 
Warunki wśród których robotnicy pracują są 
5 te same co w innych kopalniach wę 
a. 
Słynny mur chiński 
„ Odgradzający Chiny od świata mur, znajdu 
je się w stadjum rozbiórki. Wybudowano go 
coprawda w całkiem innym celu. 200 lat przed 
Chrystusem. Chodziło wówczas 0 zabezpiecze- 
nie kraju przed napadami dzikich i wojowni.- 
czych płemion z północy. Mur ten miał 3000 
km. długości, grubość na dole wynosiła 7 m, 
u ae 4 m. Wysokość jego wahała się między 
śdo 7 1 pół metrów. Cały obwód tego muru 
przegradzało 20 tysięcy strażnice. Podobno 15 
lat E budowa jego. Materjal, uzyskany © 
z rozbiórki służy celom budcwlanym. 
kania całego materjału mogłyby uzdrowić fi 


= 
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„NOWY DZIENNIE, _piątek 1 16. y ~i 1926, 


Z nR dochodzi nas wstrząsająca 
wiadomość o tragicznym zgonie prof. Dra 
Dawida Rosenmana. We wtorek bieżącego 
tygodnia w czasie kąpieli w Popradzie utonął 
prof. Rosenman, dostawszy się w wir głębi 
wodnej. 


Tragicznie zmarły był profesorem religji 
w gimnazjach krakowskich. Studja uniwer- 
syteckie ukończył prof. Rosenman we Wie- 
dniu, gdzie promował się na doktora filozofji 
na podstawie pracy z dziedziny literatury 
niemieckiej. Ze szczególnem zamiłowaniem 
oddawał się Zmarły językoznawstwu, a szcze- 
gólnie badaniom nad językiem hebrajskim. 
Prof. Rosenman był jednym z inicjatorów 
racjonalnego nauczania języka hebrajskiego 
w szkołach państwowych, bez którego nie- 
możliwą była należyta nauka religji. Dla 
uprzystępnienia nauki języka hebrajskiego 
uczniom szkół średnich wydał błp. prof. Ro- 
sennian podręcznik p. t.: „Biblja dla mło- 
dzieży*, w którym w sposób przystępny 
i dokładny podał zasady gramalyki języka 
hebrajskiego, zaopatrując je w wyimki z tekstu 
biblji, jako ćwiczenie dla poznania języka. 
Ostatnio został prof. Rosenman mianowany 
lektorem języka nowohebrajskiego na Uni- 
wersytecie Jagiellońskim, gdzie od kwietnia 
wykładał zasady gramatyki hebrajskiej dla 
początkujących. Zmarły brał czynny udział 


w życiu narodowem. Ze szczególnem odda-. 


niem pracował ostatnio w Towarzystwie Przy- 

jaciół Uniwersytetu Hebrajskiego w Jerozo- 

limie, któremu oddał znaczne usługi, jako 

bibljotekarz oddziału krakowskiego. Ze zmar- 

łym schodzi do grobu niezwykle gorliwy 

i pracowity pedagog i uczynny człowiek. 
=" Pig 


O zgonie prof. ! Rosenmanna dowiadujemy 


pS 


Rosenmann 


się P EET R Dr. 
przyjechał 138 bm, o godz. 12,30 do Piwnicznej, 
gdzie miał zamiar spedzić lato. Popołudniu o- 
koło godziny 4 wyszedł nad Poprad, a zmęcza 
ny po podróży, postanowił ukąpać się. Wszedł 
do wody i po kilku minutach począł tonąć w 
oczach znajomych, którzy z nim razem kąpali 


się. Jeden z kapigcs vch się podał mu laskę, 
lecz prof. Rosenmann, nie wydawszy okrzyku, 
poszedł na dno i szybko popłynął z prądem. 
Zwłoki jego wyłowiono w Rytrze wśród nastę 
pujących okoliczności: o gedz, 9 wieczorem do 
niesiono do kolonji „Nadzieji* w Rytrze, że ja 
kieś ciało leży w krzakach na wysepce popradg 
kiej około kilometra poniżej Rytra. Pomoc 
lekarska oczywiście na nie się nie zdała, albo 
wiem były to już zwłoki zimne i sztywne, KH 
ku znajomych i uczniów rozpoznało bip. dra 
Rosenmanna. Przy pomocy kilku kuracjuszów. 
z „Nadzieji* przeniesiono zwłoki do najbliż- 
szego domu, oddalonego o pół kilometra od 
miejsca wyłowienia. Późną nocą przyjechał 
wozem znajomi dra Rosenmanna. którzy zwłu 
ki zabrali ze sobą. 

Należy zaznaczyć z uznaniem, że komendam 
posterunku w Piwnicznej Potoczek oraz ko- 
mendant posterunku w Rytrze Sowa dołożyfi 
wszelkich starań przy poszukiwaniu i wyło- 
wieniu zwłok. 

Jak się dowiadujemy zwłoki błp. prof. Rosen 
manna zostaną na koszt krakowskiej Gminy 
żydowskiej przewiezione do Krakowa, gdzie 
odbędzie się pogrzeb, w. i 


Termin pogrzebu błp. Dra Rosenmanna, X 
ry również odbędzie się na koszt Gminy żydg 
wskiej, nie został jeszcze defimitywaje ustałe- 
ny. m 


— o OCHRONĘ GRUNTÓW NADBRZEŻ- 
NYCH PRZED POWODZIA. Stosownie do o- 
kólników Województwa w Krakowie, Magi- 
strat, jako władza wodna I. instancji zmienią 
tutejsze obwieszczenie z dnia 3 sierpnia 1925 r. 
w sprawie ochrony gruntów qadbrzeżnych 
przed powodzią w następującym kierunku: 
1) Dla ochrony wałów rzek przed naporem lo 
dów, względnie przedmiotów płynących, które 
by mogły wał uszkodzić, wskazane jest pozo- 
stawienie drzew tosnących w odległości od 5 
do 10 metrów od stopy wału. 2) Na przy- 
szłość sadzenie jakichkolwiek drzew W prze- 
kroju przepływu wielkiej wody, względnie na 
określonym obszarze zalewu jest bezwarunko- 
wo niedopuszczalne, a to pod rygorem usuwa 
nia ich bez odszkodowania. 3) Zakaz urzą- 
dzania składów drzewa na obszarze przepływu 
ii WE e ERIN OO | GG OR zam] 


nanse niejednego dużego _państwa europejskie 


Kiedy eświatilano poraz pierwszy 
ulice? 

żyjący w I. sluieciu po Chr. bistoryk Dios- 
coridos opowiada w swych pismach, że za je 
go czasów oświeilano ulice płynem,  czerpa- 
nym ze ziemi, Była to niezawodnie nafta na któ 
rej zużytkowanie w celu oświetlenia, ludzkość 
czekać musiała do roku 1859. , 

Sztuczne świaiio dzienna 
Technika świetlna nie zadawałnia się jedy- 
nie wytworzeniem sztucznego światła, ale dąży 
do uzyskania takiego światła, któreby posiada 
ło własność naturalnego światła dziennego. 
Sztuczne świaiłz dzienne winno wykazywać 
te same gatunkę światła, co i rozprószone świa 
tło dzienne, a kotor tego światła winien być 
biały. Ze wszystkich znanych sztucznych źró 
deł światła, najbardziej zbliżone do światła 
dziennego jest światło lamp łukowych. Także 
i światło acetylenowe jest do pewnego slop- 
nia zbliżone do światła dziennego  Szluczne 
światło dzienne winno dawać możność rozróż 
niania kolorów i ich odcieni z tą samą pew- 
nością i dokładnością, z jaką w rozprószonem 
świetle dziennem my kolory i ich odcienie roz 


wielkiej wody zostaje cofnięty i przedsiębiorca 
ma się jedynie postarać o zezwolenie na tega 
rodzaju skład w miarę przepisów. usławy, prze 
mysłowej. 

Magistrat jdnak upoważniony | jest do '"wydła- 
wania zakazów składania w przekroju przepły, 
wu wielkiej wody drzewa w sposób mogący, 
utrudnić odpływ wody oraz zakazów używa- 
nia gruntów nadbrzeżnych do składania, wy- 
ciągania lub staczania drzewa, a to wi PORCJA 
gólnych przypadkach w razie stwierdzenia 
czywistej konieczności a w szczegółności dła 
koniecznej ochrony od powodzi, 

— Z MUZEUM NĄRODOW:EGO. Muzeum 
im. hr. Hutten-Czapskiego przy. ulicy Wol- 
skiej, oddział Muzeum Narodowego, po ukoń- 
czeniu robót restauracyjnych spowodowanych 
oberwaniem się części nawierzchnej sufitu, zo 


różmiamy. 

Swiatło takie potrzebna jest bardzo w ca- 
łym szeregu zakładów. gdzie rozpoznanie Kolo 
rów i ich odcieni rolę odgrywa. 

'Wprowadzone na rynek lampy, polegają na 
tem, że osłona żarówek w kolorze niebie 
nadaje światłu kolor i cechę światła dziennego. 
Lub też szkło użyte do żarówek zawiera domie 
szki pewnych tlenków metali, które nadają 
światłu wyżej wymienione własności. 


Najnowszy aparat świetlny składa się z rur 
świetlnych, wypeinionych bezwednikiem wę- 
glowym, otaczającym  żarzącc się ań druciki 
świetlne. Bezwodnik węglowy nadaje światłu 
zabarwienie i wszelkie cechy światła dzienne» 
go. W świetle tegó aparatu dają się odróżnić 
odcienie barw, aierozróżniane nawet w świe- 
üe dziennem, jak np. odcienie barw anilino= 
wych. 

„Przytem światło rur świetlnych nie promie 
niuje, jest światłem zimnem i nie może tu być 
mowy 0 szkodliwe działaniu promieni ciepi- 
nych. 

Aparat ten zużywa zaledwie 1/6 do 1510 część 
tego prądu, jaki zużywają lampy łukowe £ Ba 
rówki, wywołując tensam efekt przy tej samej 
liczbie świec. 


stało z dniem 14 lipca już udostępnione dla 
publiczności. Otwarte jest codziennie w godzi 
nach 10—2-ga. Wsięp 50 groszy od osoby. 

ı — KARYGODNY WYBRYK. Onegdaj o go- 
dzinie 4 nad ranem stróż Muzeum Czapskich 
sposirzegł Uejący się ogień pod drzwiami wej- 
ściowemi do Muzeum, Ogień zagasł bez pomo 
cy Straży pożarnej. Ze względu na tajemni- 
czość wypadku przekazano sprawę policji do 
dochodzenia, Jak słychać, zostało wydane za 
„rządzenie, aby we wszystkich miejskich muze 
Jach w Krakowie stróże nocni czuwali przez 
„calą noc. 

ILE PRZESTĘPSTW POPEŁNIONO W 
CZERWCU? Bunt i opór władzy 3, inne przestęp- 
Stwa przeciwko władzy 60, przestępstwa urzędowe 
5. dezercja 17, zakłócenie spokoju publicznego 19, 
przemytnictwo 7, fałszersiwo pieniędzy i papierów 
wartościowych 3, fałszerstwa artykulów  sibożyw- 
czych 1, rabunek, rozbój zwyczajny 5, morderstwo, 
zabójstwo zwyczajne 6, dzieciobójstwo 5, innego ro- 
dzaju pozbawienie życia 6, podpalenie zbrodnicze 6, 
siręczenie do nierządu 3, przestępstwo na tle seksu- 
ainem 11. inne przestępstwa przeciwka moralności 
63, uszkodzenie cielesne 309, spędzenie płodu 10, 
podkzucenie, porznCenie dziecka 7, kradzież kolejo- 
wa z włamaniem 10, innego rodzaju kradzieze 
m włamaniem 390. kradzież kieszonkowa 102, oszu- 
awo 297, wymuszenie 18, spwzeniewienzemie 39, pa- 
werstwo 37, chwa i paskarstwo 89 hazard karcia- 
my 8, klusownictwo 54, przekr. przepisów sanit.- 
admin. 520, przekr. przepisów handlowo-adnuinistr. 
1186, zaginięcia osób 9, przekr. tmeldunkowe 300, 
opilstwo 815, przekupstwo 2 ie 1, ró- 
$ne 5157. Razem zamcid, 11849, wykr. 11455. 

, — KRADZIEŻE. Na szkodę Stefama Pastewki, 
„mem. przy ul. Dąbrowskiego L 3 ekradziono dn. 13 
Bam. z przed sklepu przy ul. Szewskiej rower marki 
„Dilrkopp* wartości około 300 zł, — Na szkodę Lu- 
kawa Nycznja, zam. w Stryjówce pow. Zbaraż skra- 
dziono w Krakowie w restnaracji Harsa przy ul. 


1 — 


w pociąga 


F 


przem oderwanie zkiobła z kłódką zd 
mactości, okoo 200 zł 

~+ WYKRYCIE ZŁODZIEJA, W związku z kra 
Zada ubrań męskich. dokonane, ma szkodę Fljasza 
iWobimułn przy ul. L L aresztowała po- 
Beja WMadystawa Prucnaja, lat 25, rodem z Krako- 
wa, pomocnika kamieniarskiego, przy którym zna- 
lezióno ubranie, pochođzgce z powyższej kradzieży. 
Pracomja odstawiono do aresztów tut sądu, 
EEARLI: 

Berta 'Weńnsteiii lat 54, Bim Scherman, 
Salberg lat 2 Juda Berchełowski lat 70. 


Feiga 
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„NOWY DZIENNIK, piątek T8. YN. 1936. 


wodociąg st. król. m. Krakowa 
L. 467/1 Z. W. 1926. 


©GGŁOSŚSCENIE. 


Zarząd wodociągu miejskiego rozpocznie 
czyszczenie sieci rur wodociągowych dla usu- 
nięcia nagromadzonego w niej osadu. 

Czynność ta spowoduje chwilowe zmącenie 
wody. Czyszczenie nastąpi od dnia 19 lipca br. 
i odbywać się będzie w dniach następnych 
od godz. 2—6 popoł., kolejno w poszczegól- 
nych dzielnicach miasta. 

Płukanie trwać będzie około 4-ch tygodni. 


Zarząd wodociągu miejskiego. 
Kraków, dnia 1 12 lipca 1926. 


' Pamiętajcie o akcji szeklowej! 


Krajowa Komisja Szeklowa na zach. Małopolskę 

i Śląsk komunikuje: Akcja szeklowa tak w Krako- 
= jak i na prowincji postępuje bardzo powoli. 
Współpraca młodzieży tak bardzo konieczna dla po- 
myślnego uwieńczenia tej pierwszorzędnej akcji, jest 
dość słaba, Komisja nawołuje do natężenia sił i 
gorliwej pracy, byśmy po części sprostać mogli 
wziętemu na się obowiązkowi sprzedania 25.000 sze- 
kli w naszej prowincji. Staramy się, by Egzekuty- 
wa w Londynie pozwoliła na przedłużenie akcji sze- 
klowej ma 2 miesiące. 

Sekretarzem Kraj. Kom. Szekl. wybrany tow. Ble- 
cher, sekr. Org, Sj. w Krakowie. Prosimy wszelkich 
interesentów zwracać się w sprawach szeklawych do 
sekretarjatu Org, Sjon. w Krakowie, Stradom 15. 


Referaty Ra prowincji 


Gener. Sekr. Org. Sjon. Dr R. Feldschuh zwiedzi 
dziś, 15 bm. Dziedzice i przemawiać będzie ma zgro- 
Madzengu ludowem i Zebraniu młodzieży. 

Eo c." a 0 c 
Z gieldy 

Giełda krakowska z 14 bm. Akcje: Bank Przemy- 
słowy 0:07 Tohan 0.19—0.20, Zieleniewski 10.75— 
11, 'Trzebinia żel. 0.14, Parowozy 0.200, Górka 11, 
Chodorów 73, Chybie 5.25—5.80. 

Waluty utrzymane. Dolar nieoficjalnie 9.33—9.36, 
bankowo 9.30. 

Bank Polski płacił za dolary 9.13, za Czeki 9.18. 


Warzzzwa 14 bm. (PAT) Giełda waluty. 
Dolary —— 918, sprz. 9'17, kup. 913. 
Belgja! 2005, 20-16, 20:22. 
Londyn 4485, 4483, sprz. 44'94, kup. 44-72. 
N. Jork —— 9-20, sprz. 9'22, kup. 918. 
Paryż ——, 23-92, sprz. 28'58, kup. 23:87. 


Praga 27-80 sprz. 2737 kup. 27:28, 
Szwajcarja — — — 17860, sprz. 178'04, kup. 178-16, 
Włochy 31:81, 3180, 3173. 

i 136-87, sprz. DE ols Męka) 
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Wszystkim, którzy nam okazali współczucig 
z powodu bolesnej utraty naszej Matki | 


bip. Jetti Siiberbach 


składamy tą drogą podziękowanie 


Syn I Córki. 
G EE r 


Papiery profentowe: 8 proc, pożyczka konwersyjd 
na 150 5 proc. pożyczka konwersyjna 40—41. po 
życzha dolarowa 65 i pół. w zł 602.60, pożyczka kaś 
lejowa 146—148, tendencja dla dolara i Begi 
utrzymana, reszta cokolwiek zwyżkowa. 


Akcje: | ank Watapelsk Kraków —'— Baak Prze. 
mysłowv Lwów £.66, Eank Zw. Sp. Zar. Pezmań 4— 
Puls 320, Wild --*-— Cegielski 550, Pareweozy 6'20 żar 
wiercie 67+, Zegluga 6 18, Polska nafta 9:20, yiia i Swia- 
tio ('21, Chmiclów 0:12 starachowice 1' 12, Pocisk 6'62 
Zieleniewski 1U* 10, Zyradów 875 Chedorów 450. 


Gicida wiacjeńska 


„„Głeida wiadęńska z dnia 14 b. m. (PAT 
Dewizy. A nsierdam 20240, Belgrad 1246, Berlih 16805, 
Bruksela 16.8, Buaapest 4: 80. | ukareszt 327, 
stania 154 5, Kopenhaga 146 85, Londya 434, Madryt 
111%0, Medjolan z420, Nowy .ork 10535. Paryż 1686, 
Praga 2091, Eotja 6-86, Sztokkołm 18905, Warszawa 
77 15 — 17:85, Zurych *134 69 dolary 704:75, belgijskie 
17 85 bużzarskie —— duńskie —*— marki niemieckie 
10182, an, ielskie 34'30, jugosłowiakst.ie 1245, merwer- 
skie —'-- pol skie .630 — ;7*3 rumuńskie 525, szwadz- 
| MR zy ajearskie 1.60 hiszpańskie iltis ezeskie 

u$s. węgierskie t875, tureckie wiż'— 

PEKUE Żieleniewski è0'— „biiesja —`—, Faato 122, 
Gal. karpaty 10 , Galicja 86» Siersza 20; kank Ma- 
opclski — —, tank Rip. — -. Tepege IE 


Głałeia zurychska 

Zurych, 14. 7 PAT. Paryż 1340, Londyn 25.144 
Nowy Jork 5.1u3, Belgja 12.35, Włochy 82 Holan- 
dja 207.40, berlin 122.90, Wiedeń 73, Sztokholm 
138.40 Oslo 115, Kopenhaga 130.85. Sofja 3.75, Pia+ 
ga 15.30, Warszawa 55.50, Budapeszt 0.122, Biało« 
gród 9.125 Ateny 6.26. Konstantynopol 2.80, Buka- 
reszt 14.97, Bucnos Aires 209. Tenklencja ustalota, 


Giełda paryska 


Londynu, 14. 7 PAT. Now yJork 4.86 7/19, Holan- 
dja 1210 58, Francja 187 5/8, Belgja 203.50, Wio- 
chy 140 1/4 Niemcy 20.425, Szwajcarja 25.15 3/4, 
Hiszpanja 30,58, Danja 18.35, Szwecja 18.14 18, Nofs 
wegja 2217, Praga 164 1/4, Helsingfors 193 1,8. 


Gig!da mowojorska 


Nowy Jork, 14. 7 (D) Warszawa 9, Londyn 486.40, 
Paryż 257 i pół, Wiedeń 14 1/8, Praga 296 1/4, 
Włochy 343. Belgja 226, Budapeszt 14 1/8 Szwajcar- 
ja 19.37, Melingfors 252, Sofja 72, Miolandja 40.16, 
Oslo 21,90, Kapenhaga 2651. Sztokholm 26.80, Hi- 
szpanja 15.89, Bukareszt 47, Berlin 23,81, Belgrad 
177 Tokio 46.97, Montreal 100 1/8. 


Dalsza emdidwyj austrjackiej 
słaci kolejowej 
Wprowadzenie automatycznych aparatów telefont- 
emych we Wiedniu 


(Sch) Dotychozaowe ma wpół amtom=etyczne tele- 
fony we Wiednin z cyfrą maksymalnie 99.999 potą- 
Eseń, będą przemienione na zupełie automaty Z ma- 
ksymalną liczbą 999.909 abonentów, a więc 10 rasy 
większą. Abonent telefoniczny będzie mógł przy po 
Mocy tarczy, na której mieszczą się cyiry od 0 do 9 
wan przeprowadzić połączenie bez pośrednictwa 
oemirali, jak to jest dotychczas, Do tego celu potrze- 
bne są 3 centrale telefoniczne z których dwie za- 
mierza dyrekcja poczty we Wiedniu wybudować, 
pods gdy dotychczasowa centrala w Berggasse 
snżyć bedzie jako trzecia, 

Dotychczas używane aparaty, Znajdą Znstosowa- 
nie w innych większych miastach Austrji, 

Cuda telegrafji kablowej 

Przewody telegraficzne powietrzne cierpią wiele 
pod działaniem atmosferycznem i Zasięg ich nie jest 
zbyt rozlegiy. Kable podziemne natomiast nadają się 
snakotmicie do komunikacji ma znaczne Odległości 
i mie Słyazy się prawie o ich zepsuciu. 

. Austrja otrzymała niedawno 27 miljonów Szylin- 
gów kredytu na Wybudowanie Swej sieci kablowej, 
iby ugyskać połączenie kablowe ze zagranicą, Rozpo 
iCzgto roboty ma linji Passuwa——Wiiedeń podług kon- 
strukeji Rupin'a. Kable te dochodzą do centrań 
przez budki kablowe, znajdujące się ma peryferjach 
„Wiednia w liczbie 7. 

|. Aparaty Hughesa, umożliwiające przesyłanie 
160—200 znaków telegraficznych na minutę, pobito 
wostały aparatami Boudota. przesyłajacemi 600; apa- 
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falę onii PANK ją nawet arma mczbę 
200 znaków na minutę. Być może, że i te aparaty 
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usuniete będą w cień dzięki genjalności pracowi- | PA 


tych uraysłów: ludzkich. 
Stulecie aniiilny 


W roku 17%, dwudziestoletni chemik Unvendor- 
ben poddał suchej destylacji Cały Szereg produktów 
zwierzęcych jak klej, kości włosy, ser a także i sub- 
stancje roślinne jak indygo, klej roślinny, tytoń, ży- 
wicg gwajakową, kalafonję i bursztyn. Najbardziej 
interesującym wynikiem była destylacja indygo, gdyż 
Oprócz innyhc materyj wydała „dziwne  aikaliczne 
Ciało“, które dzisiaj nazywamy aniliną, Jej wyna- 
lazca opisaje ją jako ciecz bezbarwną, która na po- 
wietrzu tworzy Czerwone Ciało, rozpuszczające Się 
we wodzie w kolorze żółtym. Wybitna zdolność kry- 
stalizowania się tej Soli skłoniła wynalazcę do na- 
dania jej nazwy ,Krystallin* i pod tą nazwą po- 
dano wówczas do ogólnej wiademości o interesują- 
cych własnościach tego materjału, Który stał się 
podwaliną przemysłu farb anilinowych, a z którym 
na Tazie nie wiadomo co właściwie począć. 

W roku 1865 otrzymał Perkin po raz pierwszy 
z amiłiny i kwasu Chromowego barwnik w błękitno- 
froletowyrn kolorze który użyty do malowania tka- 
nin okazał się trwałym. Wielkie zasługi w rozwoju 
farb anilinowych położył A. W. Hofman. 

Wynalazca aniliny  stadjował chemję w latach 
1824—1826 na uniwersytecie w Berlinie, a objąwezy 
w roka 1830 skład materjałów po ojcu, zakończył 
swoją naukową działalność. Umierając w roku 1873 
doczekał się jeszCze roakwitu w przemyśle barwni- 
ków smołowoowych. 
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„Pullover“ - nowy rodzaj jumpru sportowego 


Nr. 158 


$ 
„NOWY DZIENNIK, piatek 16. VII, dotik. EZ 
PZ EEN 1 R 


Związek porczumienia enrcpejskiego 


organizuje się w fonie Ligi Narodów 


Spec 14. VII PAT. Na skalek porozumie 
między Berlinem, Paryżem a Londynem, 


api ae polityków różnych partyj i człon 
entu zebrała się wczoraj w budyn 
ku raleracji Karodżiniego, celem  naradzenia 


się w sprawie zawiązania w łonie Ligi Naro- 
8ów związku dla porozumienia europejskiego. 
Wobec licznych zachęcających Propozycyj, któ 


re nadeszły z Niemiec, Anglji, Holandji i 
państw skandynawskich, Węgier, Polski r Cze 
chosłowacji postanowiono wybrać wydział, 
który ma się zająć przyg jołowaniem na ko- 
niec sierpnia w Genewie zebrania, na którem 
utworzonoby ostatecznie owe stowarzyszenie i 
na którem ułożonoby tekst odezwy do naro- 


dów DZ 


(zeegóły ubłóde angielsk francuskiego w prawie długów 


Paryż, 14. 7 PAT. Układ francusko angielski po 
stanawia: Że rachunki dotyczjce długu RÓ 
Francji wobec Angiji zostana ostateczaje zamknię- 
le. Skarb brytyjskiego rządu miał prawo zatrzymać 
Wszelkie sumy wypożyczone lub mające być wypo- 
Życzole Francji, złożone przed stanom rozrachun- 
ków. Wysokość długu została ustalona na 53 miljony 
6 i pół fr. szt, Suma nie obsjmuje procentów. Wa- 
rumkj splaty tej Sumy zostaną unormowane w pier 
wszym układzie, W sniędzyczasie zatrzyma Anslja 
6 proc, tylutem gwarancji za spłatę długów, złoto 
francuskie zdeponowane w Londynie podczas Wojny. 
Wreszcie po wypłaceniu Anglji bonów francuskich, 
które mogą być wypuszczone na podawie obecne- 
go układu Angija zwróc Francji bony skarbowe 
francuskie, będące obecnie w posiadaniu Angli. 


Waszyngton, 14. 7 PAT, Ślaska skarbu Mellon 
Oświadczył, że sprawa długu froncuskiego przesla- 
ła już należeć do kompaencji komisji konsolidacji 
długów. A zalem o ile Francja pragnie uzyskać obe- 


<nie korzystnóejsze dla sicbie Warunki, musi szę 
zwrócić bezpośrednio do kongresu. Dotychczas je 
dnak rząd St. Zjednoczonych nie otrzymał ze šito- 
ny władz francuskich ami oficjalnego, am półofi. 
cjalaego zawiadomienia o lego rodzaju zumiarach. 


Prasa francuska o układzie 


(Telegram właszy „Nowego Dziennika”) 

Paryż. 14. VII, (K) Prasa paryska sądzi na- 
ogól, że uklad irancusko-angielszi w szczegó 
łach nie może zadowolić całkowicie żadnej ze 
stron. Najważniejszym punktem układu jest 
zdaniem pisma to, że Anglja uznała łączność 
pomiędzy spłalami Niemiec a Francji i ustana 
wia to zagadnienie przed Stonami Zjednoczo- 
nymi „Le Journai* dowiaduje się, że rokowa 
nia mające na celu dołączenie do układu Mel 
lon-Berangr aneksów ustalonych w tym sen- 
sie są na dobrej drodze. 


Wyrok w procesie przeciwko spiskowcom 


na życie Kemala paszy 
(Telegram własny „Nowego Dziennika? 


Konstantynopol. 14. VIL (D) Wczoraj przed , 
poludniem ogłoszono wyrok w sprawie proce- 
su smyrpeńskiego, 13 oskarżonych zostało za- 
sadzonych na śmierć między innymi słynny 
przywódca młodolurecki, były minister Szuprt 


i były szef policji Dżambulat a ponadto 5 po- 
słów opozycyjnych. 13 skazańców będzie praw 
dopodobnie jutro w Smyrnie straconych, Wię- 
kszość oskarżonych członków opozycyjnych zo 
stała uwolniona. 


Awantury podczas święta na- 


rodewego we Francji 
(Telegram własny „Nowego Dziennika”) 
Paryż. 14. VII. (K) Podczas dzisiejszej rewji 
wojsk przed groben: Nieznanego Źolnierza u=- 
rządzonej z okazji Swięta narodowego (14 lip 
ka PORE, do burzliwych awantur, które wy 
komuniści, Poiicja aresztowała 100 0- 


sób, m. in, 2 komunistycznych radców micj- 


akich. 


Podróż Mellona do Europy 


Nowy Jork, 14. VI. PAT. Sekretarz Skarbu 
Mellon udaje się w przyszłym tygodniu do Eu 
ropy. Pojedzie on wprost do Włoch i we wrze 
śmiu powróci do Waszyngtonu, Oświadczają, 
że chodzi tu jedynie o podróż dla przyjemno- 
'ści, która nie stoi w żadnym związku ze spra 
„wami finansowemi, 


Upały 

Beriln, 14. 7 PAT. United Press. Donoszą z Lon- 
dynu: Fala upałów, która od kilku dni panowała w 
Bunach Zjedn, przenżosła się do Angiji. Wczorej 
stwierdzono, że najniższa temperatura wynosiła 80— 
8 stopni Farrenheiia w Cieniu. Zdarzały się wypad- 
ki, że ludzie z powodu gorąca padali na ulicy. Na 
przedmieściach tysiące ludzi śpi w ogrodach. 

SĄ. 

Madryt. 14. VII. PAT. Temperatura w cieniu 

podniosła się tutaj do 34 stopni, 


-~  Amundsen w Bergen 
„ (Telegram własny „Nowego Dziennika") 
Otn, 14 7 (D) Amundsen przybył dziś do Bergen 
Gdzie został entuzjastycznie przyjęty. Amumdsen wy 
igda bardzo dobrze i jest jakby o 10 la! młodszy. 


Katastrofalny wylew Sawy 


Belgrad, 14. VII. PAT. Poziom wody na Sa- 
wie podniósł się nagle o 2 metry. Koło Obri- 
vic wystąpiła woda z brzegów i zniszczyła 300 
domów. Most kolejowy został zerwany. Mini- 
ster rolnictwa Pucelj oświadczył, że niebezpie 
czeństwo jest bardzo wielkie i jeżeli woda pod 
niesie się jeszcze o parę cm, grozi krajowi wiel 
ka katastrofa powodzi. 


Król bułgarski ręczy się 


Belgrad, 14. 7 PAT. „Politika“ donosi że król 
Borys udał się do Szwajcarji, aby Się tam zaręczyć 
z angielską księżniczką, która w tych dzjach rów- 
nież przybywa do Lozanny. 


całagodzenie konfliktu rzesko-węgirskiego 


(Telegram własny „Nowego Dziennika") 


Praga, 14. 7 (D) Rząd czeski zaprowadził cła 
minimaloe na zboże i mąkę węgierską, tak, że woj- 
na gospodarcza czesko-węgierska mie dojdzie do 
skutku, 


Położenie w Chinach 


Londyn, 14. 7 PAT. Tel, Comp, Prowizoryczay 
gabinet w Pekiiio postanowił prowadsić dalej spra- 
wowanie rządów aż Lin Chen Chsiang obejmie uczę 
dowanje jako premjer. Rząd chiński oczekuje, że 
Jąponja oświadczy gotowość prowadzenia w dal- 
szym ciągu rokowań w sprawie polityki luryfowej 
i że do tych rokowań przyłączą się tukże i inne Mo- 
carstwa. Wedlug „Times* oświadczył Wu Peł Fu, 
że zerwie om traktaty z mocarstwami, jeżeli one do 
łych rokowań nie przystąpią. Dziennik donosi da- 
lej, że zdarzyły się już utarczki tniędzy strażami 
wojsk sprzymierzonych a armją gen, Kuo Min Sti- 
na na północ od Pekinu, Posłanowiono obeCnie 
przystąpić do ogólnego alaku Armja Kuo Min Sziną 
wzinacnia swe pożylje i otrzymuje posiłki i amu- 
nicję. 


, 
Str. T 
—— z 
Złoty we Wieciniu 
Telefonem œl naszego korespondenia. 
9,20— 


Wieleń, 24, VM. (D) Zloty nolownec 
9,30. b 


Dalszy spadek franka 
(Telegram własny „Nowego Dziennika”) 


Paryż. 14. Vil. (K) Popołudniu funt ang. w. 
Paryżu podskoczył na 190, w Brukseli na 209, 


Ratunek franka belgijskiego 


przez pełacmoczictwa 


BrakSela, 14, 7 PAT. Prezos rady ministrów zło- 
Żył w izbie Abelyważyck iw senacie projekl usta- 
wy, udzielającej królowi painemocaicyw do wydawa- 
nia zarządzeń, zmierzających Go uzdrowicnia polos 
żenia finmtsuwego. Składując fen projekt promjer 
domugał się od lzby przyjęcia go bez dyskusji, 


Sensacyjna afera gen. Gajdy 
(Telegram własny „Nowego Dziennika”) 


Praga, 14. 7 (D) Szef sztabu generalnego w Cze- 
chach generał Gazda został jak wiadomo przed 
kika dniami zwolnionytm z urzędu, General Gajs 
sioi pod oskarżeniem, żo był na służbie rosyjskiej 
iw ten posób organkzował armję Czeska, Że w rama 
cwentualnegfa mapadu rosyjskiego. nie mógłby sta- 
wić najmniejszego oporu, Mimo zaciętej wałki jaką 
toczy się akoło osoby generala Gajdy, me wród 
on zapewhe Da Swoje wanowisko i zapowne wogóle 
będzie zmusrony opuścić czynną służbę. Również 
minister wojny w Czechach jest pono koza 
w tę sprawe} podobnie jak członek Wojskowej mi- 
sji francuskiej w Czechach gon. Taucher, 
przyjaciel Gajdy. 

A o aH 38 lat. Jest przywódcą lepjouarzy cze 
skich. roku 1917, mając lat 29 został mimomang 
generałem. Był on duszą legjonarzy czeskich w Ro- 
sh za ich pobytu, był sprzytmierzony z gan. Kolors- 
kiem i oł wieśly dutują się pgo słosamki z sowie 
tami. 


Wyrok na miljardera-złodzieja 
(Telegram własny, „Nowego Dziennie} ', 
Wiedeń, 14, 7 (Dy Wczoraj zapadł wyrok w Q00- 
cosie alari Schwarzbartowi, raahumu måljap- 
derowi, oskarżonemu o branie udziału w szeroga 
wypraw złodziejskich. Schwarzbart został skazany, 
ną ofm miesięcy więzienia, sekrelacz jego Schichtę 
10 miesięcy więzienńu włainywacze Lipsche i Biss 
maun 5 lst węzienia, Leopold Kałolnik 3 lata wigs 
rienia, Sewcik i Robert Kałołnik 2 lata więnicnia, 


Węgierski prekarator przed sadem 


Moskwa, 14. 7 PAT. (Agencja Sow.) Przeł nuj- 
wyższym sqdem rozpoczął stę dziś proces przeciwko 
obywatelowi węfierakicenu Karygłowi Vtsny, = który, 
według oskarżenia, jako rzekomy polityczny omi- 
grant dostał Się na terylocjam Unji Sowśeckiej, adr- 
by zbadać stosunki między Moskwą a węgierskim 
ruchem robotniczym, W Moskwie proponował W- 
sny bratu areSziowanego w Budapeszcie komuzństyj 
Roksi'ega, ażeby dla ratowania go porwuł jako za- 
aesan węgierskiego posła we Wiedniu do Mo- 

y na rosyjskim aparacie wojskowym. Osknrże- 
tie Zarzuca mu prowokatorską działalność, 


Krenika telegraficzna 


— Lotnik Girier, usitujący pobść rekord Swiatlo- 
wy w locje bez lądowunsa odłecyał u godz 5'20 rano 
w kierunku Omska. i 

— Lotnik Cobham koniynuuje swój lot do Austral 
ji. Towarzyszy mu nowy tmechanik sierżant Wand. 

— Kolumna wojsk hiszpańskich wzięła do nienę- 
E Achmeda Bouera, b. ministra wojny Abd el Kei- 
ma, 

— Gubernator Sudanu Geoffrcy Archor na skit- 

tek złego stanu zdrowia ustąpi z zajmowanego Się 
nowiska, 
DRONE 


CHRZESCIJANIE AMERYKANSCY — ŻY” 
DOM WSCHODNIĘJ EUROPY. W Portland 
(Ameryka) utworzona została grupa amery- 
kan-chrześcijan, która postawiła sobie za zadą 
nie poprzeć zjednoczoną kampanję pomocy „Jo 
intu“ na korzyść żydów Wschodniej Europy, 
Rada konsystorza  prolesianckiego poleciła 
pastorom i urzędnikom kościoła przyłączyć się 
do tej akcji, 


bi OWSZEM 


RAWY tylko z fiemy S 


Oy © 
otznacza się silnym zapachem ~ 
"gest nieztównane w jakości. 


asusa wszelkie nieczystości skótne. 


| drobne ogłoszenia 


Nauczycielka panem Ro 


raistka, posz 
kuje kondycję w domu kultu 
ralnym. Łask. zgłoszenia pod 
„Hebraistka* do Admin N Dz. 


Slieotyrowo * pezązzeczysi fe, dla delikatnej czty. | 
omarym zapachu: „Fzzemysławki, BRAĆ NURÓWĄ 
Fumi JANA cdiwiezu i udofźaśnia Ea b s 


$ magazynową lub jakąkolwiek in- 
szydło WYŻOŁOWE, zapach ną. NE bezrobotny b. kierownik 
Geacjt AHUA an lechniozny, długoletni solicyta- 


SE znajdujący się w skrajnej 

nędzy, wdowieo 48-letni z małem 
ERO Będzie wdzięczny za 
każdą praan — Zalokzenla pod 
L S.* da Adm. N. Dz. 


Kurs Mawatha bankowy za i doióra| = 


ako 


RFU, KOSMETYK 


szenia pod „Żautany* de Ad. 
N. Dziennika. 


C] RRT 5 uis r) 
NIERUCHOMOŚCI W BERLINIE 
Na domy wolne lub z wojen., oraz cesjonowanem || Na domy w Berlinie z obciążeniem hipotecznen 
obciążeniem (w okresie od 1 [A 1918—14 VI. 1922) || poniżej 10-krotnego przedwojennego komorney 
DAJEMY NA I. HIPOTEKI DAJEMY NA Ii. HIPOTEKI 
Pożyczki od 7—9 
sf zk 6-1 oma JET pożyczki 12 proc. rocznie 
Wypłata w elągu kilkn dni. z terminem spłaty lub amortyzacją długu. 


„GUMNAG'" Berlin C 2, Burgstr. 28. Tel.: Norden 1262. 


rocznie z terminem splaty lub 


Baz „Biirgac 


kim. — Przedstawiciel przebywa do dnia 25 bm. w Warszawie, Hotel Europejski K 


. — SPR 


Ik] skromnem wynagrodzenicw, 


poszukuże zzjęcia 
buehalter: bilansista, rutynowana 
poważna siła z wieloletnią prak- 
tyką handlową i bankową, Zgło- 


„NOWY DZIENNIK“ piatek 16 lipca _ 


RWE ace również i w jęryku peła 
kr. (telefon w pokoja łączy Centrula Eurepejska), przyjmuje | ają: a 10— 1 popoł. i gaela bezinteresownie informacyj JĄ ` 
u 


we wazyztkish sprawach, tyczących się nieruchomości. EDAZ. — ADMINISTRACJE. 


1926 


Styczeń Luty Marzec Kwiecień Maj Czerwiec 

1 7-32 7-90 8:26 ` 1038 11:20 
2 82 7:88 8-52 11-20 
8 7:31 7:86 8:55 
4 812 7-31 7:85 8-49 10:22 1050 
5 817 7-33 7-88 8:47 10:27 1050 
6 7-32 7:88 8-40 10-77 
7 812 8:85 10-52 10:20 
$ 7:95 9-70 10:40 10°10 
9 7:32 7:95 9:55 10-57 10 07 
10 7:35 7.96 1003 10:40 10:22 
11 7-69 7:45 7-96 10-15 $ 10-20 
12 7-02 7:45 8:00 10-05 12:50 10-20 
13 7:05 7-36 8:12 8-78 13— 
14 7-27 8:10 8:90 250 10:18 
15 7:18 8-29 9-06 10-80 10:18 
16 728 7421/2 8-38 9-45 10:60 10:22 
17 7471/2 8:29 949 1058 10-26 
18 7-28 7-75 8-18 11:88 10:26 
19 7:28 8-30 8:18 10:36 11-32 10-28 
20 7-27 8-14 813 11-72 
21 7-26 8'05 1051 11-60 10-25 
22 7:28 7:89 8'17 9-85 10-26 
23 7:32 7-94 8:20 9-85 10:22 
24 7-87 8-02 9:97 10°19 
25 732 7-83 8-12 11:13 10:18 
26 7:32 7-80 8'17 10:32 1123  |1015—10'11 
27 7-35 7:70 8-17 10°09 1151 10-08—9-95 
28 7:33 10:07 11:41 957—982 
29 7:33 8'15 10-22 11-38 

| 30 7-81 809 10-27 1060 

| 3i 


Nr. 158 


A Z povodu N sig | 
UJ sezonu sprzeda 

zostafe na skład 
gałanierja ` j 
Posta. 3 


tuwöw 


LEGJON w 4 
KRAKÓW kę 5 


FLORJAŃSKA «B/ 


gł ofu i p rodem z Dębicy, ortodoksa, 
HRE LLUREŃ lat 52, brunet, broda czarną 
„iwiejąca, tęgi, wyszedi z domu w piątek rano, 


dnia 9 bm. i dotąd nie wrócił, — Uprasza się 
każdego, ktoby miał wiadomości o miejscu 


4. jego pobytu o łask. podanie tychże za dobrem 


wynagrodzeniem Chanie Lehrer w Dębicy 
lub £ M. Lehrerowi, Kraków, Józefa L. 22. 


Firg 


ta 


ŁAZIENKI PARYSKIE 


ORAZ KĄPIEL KYTUALNA (MIKWA) 


w Krakowie, ul. św. Gertrudy 19 
gruntownie odnowione z komfort. urządzone 


| (bielizna, mydło) ceny bardzo przystępne. 
RYTRO iii Krynicy 


nad Popradem w okolicy górskiej 
pensjonat nowo urządzony 
z komforiem poleca pokoje słoneczne z we- 
randami. Duży ogród. Kuchnia pierwszorzędna 
i djetetyczna. Ceny umiarkowane. 
Zgłoszenia przyjmuje Zarząd willi „Podhale* w Rytrze. 


Na Bielsko, Tarnów, Rzeszów. 


MIENIE 


towarów kolonjalnych spożywczych 
| owoców suszonych. 
Doświadczenie fachowe, referenc.wymagane 
Oterty pod „278% do Admin. N. Dziennika 


- $zczawnica 


Mam zaszczyt zawiadomić P, T. Gości, że 
z dniem 15 czerwca br. otworzyłem w nowo- 
wybudowanej willi „łabury*' restaurację 
Wikt smaczny hygjeniczny i ścisle rytualny. 


Ceny konkurencyjne. 

Z poważaniem Brandstidter. 
"UND KURSY KAKLOKE FEMERGA 
piję ae STRADO 
jmuje się So asaini 


NA ROCZNE ZENSKIE I MĘSKIE 
Kursy te zarojęstr. EE eyini W.R LO. P 


+. Redaktor naczelny Dr. W. Berkelhammer. — Red. odpow. Zygfryd Moses — Nowa Drukarnia Dziennikowa, Kraków, Orzeszkowej 7 


